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ŚWIĘTO 
NASZYCH KOBIET 
Jest nie tylko Ich świętem. Jest również dniem świątecinym 

naszego społeczeństwa. Nie można mówić o historii kraju bez 
udziału naszych matek, żon i sióstr. 

Niejedna karta dziejów naszego narodu zapisana została zło-
tymi zgłoskami o bohaterstwie polskiej kobiety w walce o wy-
zwolenie narodowe i społeczne oraz o ofiarnej i twórczej pracy 
nad rozwojem kraju. 

Ustrój socjalistyczny przyniósł 
kobietom polskim pełne zrówna-
nie praw obywatelskich, politycz-
nych i społecznych. Wyrazem 
równouprawnienia kobiety w na-
szym kraju jest równe z mężczyz-
ną prawo do pracy i wynagro-
dzenia, prawo do wypoczynku, 
do nauki, do godności i odzna-
czeń, do zajmowania stanowisk 
politycznych. Wszędzie tam, gdzie 
toczy się życie, występują nasze 
matki, żony i siostry. Są zawsze 
ofiarne, pełne poświęceń i zdolne 
do wykonywania najbardziej 
skomplikowanych zadań. Ogrom-
ny jest ich wkład w rozwoju 
społeczno-gospodarczym, kultu-
ralnym oraz w wypełnianiu obo-
wiązków macierzyńskich i rodzin-
nych. 

Istnieją całe gałęzie życia 
gospodarczego, w których kobiety 
mają decydujący udział i stano-
wią ponad 42% ogółu zatrudnio-
nych. Do takich należą: służba 

zdrowia, oświata, handel oraz 
szereg innych ważnych dziedzin 
naszej gospodarki. 

Swoją codzienną postawą za-
wodową, troską o wychowanie 
młodego pokolenia współtworzą 
warunki do przyśpieszonego roz-
woju gospodarki i życia społecz-
nego w Polsce, przyczyniają się 
do wzrostu znaczenia kobiety 
polskiej we współczesnym świe-
cie. 

Ta wysoka aktywność kobiet 
połączona z obowiązkami orga-
nizowania życia rodzinnego, zna-
lazła pełne uznanie w polityce 
partii i państwa. Szczególnie do-
niosły i odczuwalny jest w tej 
mierze dorobek ostatnich lat, 
zwłaszcza uchwały podjęte przez 
VI Zjazd PZPR zapewniające 
kobiecie i rodzinie, a szczegól-
nie pracującej matce lepsze wa-
runki życia i pracy. Z dużym więc 
uznaniem pracujących kobiet 
spotkały się decyzje Partii 

i Rządu, dotyczące dodatkowych 
dni wolnych od pracy, rozbudo-
wy urządzeń socjalnych, rozsze-
rzenia możliwości korzystania ze 
stołówek, żłobków i przedszkoli. 
Miarą szybkiego postępu w tej 
dziedzinie jest między innymi 
zakładany na rok bieżący 10-
procentowy wzrost liczby miejsc 
w żłobkach, 8-procentowy wzrost 
liczby dzieci, które będą mogły 
korzystać z przedszkoli. O 14% 
zwiększy się liczba dzieci i mło-
dzieży korzystających z kolonii 
i obozów. Coraz więcej powstaje 
zakładów świadczących usługi na 
rzecz ułatwienia życia naszej 
polskiej kobiecie. 

Polska, jako członek Organiza-
cji Narodów Zjednoczonych, kraj, 
w którym w pełni docenia się 
rolę kobiet w życiu społecznym, 
politycznym i gospodarczym, 
aktywnie włącza się do obcho-
dów Międzynarodowego Roku 
Kobiet. 

Będzie on w naszym kraju 
rokiem rosnącej i powszechnej 
satysfakcji kobiet z ich udziału 
w dynamicznym rozwoju Polski, 
rokiem umocnienia ich wysokiej 
pozycji w życiu społeczeństwa 
i rodziny. Partia, państwo i całe 
społeczeństwo, wysoko ocenia 
wielki i twórczy wkład kobiet w 
dotychczasowy rozwój Polski Lu-
dowej, w pomnażanie jej mate-
rialnego i duchowego dorobku, 
w wychowaniu nowych pokoleń. 

Każdy z nas w pełni docenia 
rolę kobiet-matek, które cieszą 
się najwyższym uznaniem i sza-
cunkiem. Do uznania i szacunku 
swe najserdeczniejsze życzenia z 
okazji Święta Kobiet dołącza 
Samorząd Robotniczy. 

Jak 
pracowaliśmy 

w roku 
1974 

B M l M M I 

W pierwszym kwar t a l e ub ie-
głego roku zakłady nasze osią-
gnęły w p l a n o w a n y m terminie 
docelową  zdolność p r o d u k c y j -
ną.  W ten sposób, formalnie 
rzecz biorąc,  s ta l iśmy się do j -
rza łym przeds iębiors twem. 

W praktyce , pomimo tego, 
że p rodukc ja nasza jest znacz-
na i liczy się już na r y n k u 
wydawniczym, wiele jeszcze 
do dojrzałości t e j b rakowało 
i właściwie o tym t rzeba 
przede wszystkim mówić . 

Plan produkcj i w wyraz ie 
rzeczowym i war to śc iowym 
wykonal iśmy z nieznaczną 

nadwyżką .  W stosunku do 
1973 r. p rodukc j a poligraficz-
na wzrosła o 9,0% przy 
wzroście wyda jnośc i pracy o 
4,9%. D y n a m i k ę wzrostu p ro-
dukc j i i wyda jnośc i w posz-
czególnych wydzia łach i lustru-
je zes tawienie podane na sir. 2. 
P o m i m o znacznego wzrostu 
p rodukc j i w e wszys tk ich w y -
działach, ty lko wydzia ł pro-
dukcja offsetowej  wykona ł 
p lan roczny z nieznaczną  n a d -
wyżką.  Wydział d r u k u typo-
graficznego  w y k o n a ł zadania 
w zasadzie w 100%, na tomias t 
wydzia ł p rzygotowania form 
typo i wydz ia ł introl igatorni 
nie w y k o n a ł y p lanu . Trzeba 
przyznać, że był to p lan ambi t -
ny, mobi l izujący  wydzia ły do 
zagospodarowania is tniejących 
rezerw. O n i ewykonan iu p lanu 
przez wydzia ł przygotowania 
form  typo zadecydował duży 
uby tek l inotypis tów w ciągu 
roku, co spowodowało nie ty l -

cd. na str. 2 

Najserdeczniejsze życzenia wszelkiej 
pomyślności, zadowolenia w życiu zawo-
dowym i społecznym wszystkim naszym 
Paniom życzy 

K o l e g i u m R e d a k c y j n e 
F o t . K. D ą b r o w s k i 

Zadan ia roku 1975 

Wszystkim 
KOLEŻANKOM 
zatrudnionym 
w Olsztyńskich  Zakładach 
Graficznych  z okazji 
Międzynarodowego  Dnia 
Kobiet  serdeczne 
życzenia wszelkiej 
pomyślności składa 

Dyrekcja 

Ustalone dla naszych zakła-
dów produkcyjne zadania na 
1975 rok są wyjątkowo w y -
sokie, a zatem ich realizacja 
wymaga szczególnej mobiliza-
cji, systematyki w działaniu 
i powszechnej dyscypliny. 

Plan sprzedaży produkcji to-
warowej, liczonej bez wartości 
materiałów wynosi na rok bie-
żący 54.600 tys. zl, to jest o 
4.100 tys. zł więcej niż analo-
giczny plan roku 1974. 

Ponieważ w roku ubiegłym 
sprzedaliśmy wyroby własnej 
produkcji o łącznej wartości 
49.683 tys. zł. wykonanie usta-
lonego na rok bieżący planu 
produkcji wymaga taktycznego 
jej zwiększenia o 4.917 tys. zł. 
to jest o 9,8"/o.  Natomiast plan 
sprzedaży wyrobów własnej 
produkcji łącznie z wartością 
zużytych materiałów wynosi 
na rok bieżący 106 min. zł. 

Zakładając, że sytuacja na 
rynku papieru nie ulegnie wię-
kszym zmianom w stosunku 
do roku ubiegłego, plan ten 
można uznać za realny. Jednak 
miernikiem efektów  pracy 

przedsiębiorstwa pozostaje w 
dalszym ciągu sprzedaż pro-
dukcji własnej bez wartości 
materiałów i ewentualny przy-
rost funduszu  płac w drodze 
korekty bankowej z tytułu 
przekroczenia planu sprzeda-
ży uzależniony jest właśnie od 
tego miernika. 

Zasadniczym warunkiem w y -
konania sprzedaży w powyż-
szej wysokości jest bezwzględ-
na konieczność zwiększenia 
wydajności pracy co najmniej 
o7o/o w skali przedsiębiorstwa, 
bowiem ekstensywny wzrost 
produkcji, tj. poprzez wzrost 
zatrudnienia nie będzie mo-
żliwy wobec minimalizacji dy-
namiki tego wskaźnika tak w 
całej gospodarce jak i w na-
szym przedsiębiorstwie. 

Zatem cały przyrost uzależ-
niony jest od wzrostu wydaj-
ności pracy. Nasuwa się więc 
pytanie, jakimi metodami i 
mechanizmami da się zagwa-
rantować pożądany wzrost 
wydajności? Zwiększenia tech-
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NOWY KODEKS PRACY 

Chcąc  bliżej znać p rob le -
my i sprawy nur tu jące  zało-
gę Olsztyńskich Zak ładów 
Graficznych  egzekutywa 
P O P informuje. 

Od marca br . (przez cały 
rok) t rwać będą  dyżury 
członków egzekutywy w ce-
lu zasięgania opinii, wnios -
ków i informacji  o bieżących 
zagadnieniach, s tosunkach 

międzyludzkich i p rob le -
mach zakładu. 

Dyżury t rwać będą  1 i 15 
każdego miesiąca  w pokoju 
tow. Wojego Tadeusza od 
godz. 14.00 do 15.00. Jeżeli 
w tym dniu wypadn ie dzień 
wolny od pracy dyżurować 
członkowie egzekutywy będą 
w dniu nas tępnym. 

EGZEKUTYWA POP. 

Z dniem 1 stycznia 1975 r. 
wszedł w życie nowy kodeks 
pracy oraz związane z nim 
liczne akty wykonawcze. — 

W niniejszym numerze na-
szej gazetki chcemy zapoznać 
pracowników z niektórymi 
tylko przepisami w nim za-
wartymi, lub je przypomnieć. 

We wstępie do kodeksu 
pracy m. in. z awar to nas t ę -
pujące  s twierdzenia : 

„W Polskie j Rzeczypospoli-
te j L u d o w e j wszyscy ludzie 
pracy są  równi . W imię s p r a -
wiedliwości społecznej socja-
listyczne p r a w o pracy j e d n a -

kowo t r a k t u j e wszystkich 
pracujących,  przyznając  każ-
demu tak ie same u p r a w n i e -
nia z t y tu łu pe łn ienia takich 
samych obowiązków.  Kodeks 
znosi różnice w u p r a w n i e -
niach p r a c o w n i k ó w fizycz-
nych i umys łowych . " Kodeks 
sprzy ja doskonaleniu organi -
zacji pracy , nak łada j ąc  na 
k ierownic two zak ładów p r a -
cy obowiązek  właśc iwego 
organizowania procesów pro-
dukcy jnych , s twarza jąc  w a -
runki dla wykorzys tan ia 
kwalif ikacj i  i zdolności oso-
bistych p racowników oraz 

osiągania  wysokie j efektyw-
ności pracy, jak również 
ksz ta ł towania w zakładzie 
socjal is tycznych zasad współ-
życia. 

Osiągnięcie  podstawowego 
celu naszego us t ro ju w po-
staci coraz pełniejszego za-
s p o k a j a n i e potrzeb ma te r i a l -
nych i ku l tu ra lnych ludzi 
pracy wymaga , aby wszyscy 
pracownicy, k ie rownic two 
zakładów pracy, organy p a ń -
s twowe oraz organizacje spo-
łeczne i zawodowe w pełni 

cd. na str . 2 
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NOWY KODEKS PRACY j a k pracowal i śmy w r o k u 1974 
D O K O Ń C Z E N I E Z E S T R . 1 

P r o d u k c j a w t y ś . z ł W y d a j n o ś ć prar y 

L p . W y d z i a ł 
r o k 1973 r o k 1974 

,0 
w z r o s t i 
p r o d u k . 

w ;973 w 1974 w z r o t u 
w y d a j n . 

1. W y d z i a ł p r z y -
g o t o w a n i a 
f o r m  t y p o 
r a z e m 
w t y m : 
— s k ł a d 

r ę c z n y 
— s k ł a d 

l i n o t y p o w y 
— c h e m i g r a f i a 

2. W y d z i a ł m a s z y n 
t y p o r a z e m 
w t y m : 
— d r u k a r k u s z o w y 
— d r u k r o t a c y j n y 

3. W y d z i a ł p r o d u k c j i 
o f f s e t o w e j 
w t y m : 
— p r z y g o t o w a l n i ą 
— d r u k a r k u s z o w y 
— d r u k r o l o w y 
— l a k i e r ó w k a 

4. Intro l igator .n ir . 
R a z e m p r z e d s i ę b . 
Z m n i e j s z e n i e o p r o d . 
i n t e r w e n c y j n ą g a z e t 

R a z e m b e z p r o d u k c j i 
i n t e r w e n c y j n . g a z e t 

ko zmniejszenie p rodukc j i li-
no typowej , lecz również p ro -
dukc j i sk ładu ręcznego. P r z y -
ję te przez k ie rownic two w y -
działu skuteczne zresztą,  s t a -
ran ia o uzupełnienie k a d r y l i -
notypis tów, nie mogły u r a t o -
wać s p r a w y . Główną  przyczy-
ną  n i ewykonan ia zadań ro -
cznych przez wydzia ł in t ro l i -
ga torn i była miska w y d a j n o ś ć 
pracy, zna jdu jąc  m. in . w y r a z w 
n i ewykonan iu przez całe g rupy 
p racowników n o r m a t y w ó w 
pracy. Nie osiągając  p o n a d p l a -
nowej p rodukc j i , nie osiągnę-
liśmy również znacznie jsze j 
pop rawy p lanowanego w y n i k u 
f inansowego  nasze j działa lnoś-
ci. W roku 1974 wykona l i śmy 
około 10 min . egzemplarzy 
książek  i zeszytów. P r o d u k c j a 
książek  i czasopism oraz ga-
zet s tanowi ła już 65,3% całej 
p rodukcj i . W ten sposób s t a -
liśmy się d rukarn ią  dzicłowo-
-prasową. 

Przez nasze ręce przechodziło 
dziennie już dwa wagony p ro -
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dukc j i poligraficznej.  Dziś pod-
sumowując  miniony rok, s t a -
w i a m y sobie py t an i e : czy nie 
stać było nas na więcej . Na 
pytan ie to odpowiadamy zde-
cydowanie T A K ! Oczywiście 
były t rudnośc i tzw. ob iek tywne . 
Mamy tu na uwadze wciąż 
jeszcze dużą  f luk tuac ję  kadry , 
szczególnie w grupie p r acow-
n ików pomocniczych — męż-
czyzn, oraz zwiększoną  absen-
cję z powodu chorób, ur lopów 
macierzyńskich i n i eusp rawie -
dliwioną.  Brakowało nam jesz-
cze fachowców  d ruka rzy w in -
troligator™, l inotypis tów i m a -
szynistów offsetowych.  P o m i -
mo to osiągnęlibyśmy  lepsze 
wynik i , gdybyśmy lepiej w y k o -
rzys tywal i czas pracy tych lu-
dzi, którzy pozostali w zakła -
dzie. Na stopień wykorzys t a -
nia czasu pracy sk łada się 
wiele czynników: organizac ja 
produkcj i , s topień sprawności 
maszyn, dyscypl ina i w y d a j -
ność pracy, czas u t racony na 
n a p r a w ę b raków. Niestety 
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czynniki te nic kszta ł towały 
się na j lep ie j . Kie rownic two 
wydz ia łów nic zawsze s t w a r z a -
ło w a r u n k i do dobre j i w y d a j -
ne j pracy, albo też niezbyt 
energicznie i konsekwentn ie 
egzekwowało sumienne w y k o -
n y w a n i e obowiązków  p racow-
niczych. Trzeba j ednak z go-
ryczą  s twierdzić, że nie wszy-
scy pracownicy miel i ochotę 
p racować sumiennie . Nie wszy-
scy jeszcze poczuwali się 
współgospodarzem zakładu . 
Brak dotąd  u wie lu z nas t ros-
ki o dobro społeczne i oszczę-
dne n im gospodarowanie , o 
zmniejszenie kosztów nasze j 
działalności. Nasze bezsporne 
osiągnięcia  nie mogą  przys ła -
niać tych ws tyd l iwych sp raw. 
Musimy je dobrze poznać, 
wniknąć  w ich przyczyny i 
szybko l ikwidować wszystko, 
co przeszkadza n a m w osiąga-
niu lepszych rezu l ta tów pracy, 
w a r u n k u j ą c y c h  pomyślną  re -
al izację soc ja lne j poli tyki 
P Z P R i Rządu  PRL. 

ciąg dalszy ze str. 1 

przestrzegal i przepisów n i -
niejszego kodeksu . 
U m o w a o p r a c ę (art . 25—28) 

U m o w ę o p r a c ę z a w i e r a s i ę n a 
c z a s n i e o k r e ś l o n y , n a c z a s o k r e -
ś l o n y , l u b n a c z a s w y k o n a n i a 
o k r e ś l o n e j p r a c y . K a ż d a z u m ó w 
m o ż e b y ć p o p r z e d z o n a u m o w ą o 
p r a c ę n a o k r e s p r ó b n y . P r a c o w -
n i k a p o d e j m u j ą c e g o z a t r u d n i e n i e 
po r a z p i e r w s z y , o r a z p r a c o w n i -
ka, k t ó r y w ż a d n y m z a k ł a d z i e 
p r a c y n i e p r a c o w a ł c o n a j m n i e j 
1 r o k , z a k ł a d p r a c y m o ż e z a -

t r u d n i ć n a c z a s n i e o k r e ś l o n y 
t y l k o p o u p r z e d n i m z a t r u d n i e n i u 
go na o k r e s p r ó b n y a n a s t ę p n i e 
na o k r e s w s t ę p n y , ł ą c z n i e w w y -
m i a r z e 1 r o k u . 

O k r e s p r ó b n y n i e m o ż e p r z e -
k r a c z a ć 2 t y g o d n i e , l u b 3 m i e -
s i ą c e d la p r a c o w n i k ó w n a s t a n o -
w i s k a c h k i e r o w n i c z y c h a l b o 
z w i ą z a n y c h z o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą 
m a t e r i a l n ą . 

K i e r o w n i k z a k ł a d u p r a c y m o ż e 
z w ł a s n e j i n i c j a t y w y l u b n a 
w n i o s e k r a d y z a k ł a d o w e j s k r ó c i ć 
o k r e s w s t ę p n y , n i e w i ę c e j j e d -
n a k n i ż do t r z e c h m i e s i ę c y . 

R o z w i ą z a n i e u m o w y o p r a c ę 
(ar t . 30) 

U m o w ę o p r a c ę r o z w i ą z u j e s i ę 
na m o c y p o r o z u m i e n i a s t r o n , 
z z a c h o w a n i e m o k r e s u w y p o w i e -
d z e n i a l u b b e z o k r e s u w y p o w i e -
d z e n i a . U m o w y o p r a c ę na r k r e s 
p r ó b n y c z y w s t ę p n y r o z w i ą z u j e 
s i ę p o u p ł y w i e t y c h t e r m i n ó w 
a w c z e ś n i e j m o g ą b y ć r o z w i ą z a -
n e za w y p o w i e d z e n i e m . O ś w i a d -
c z e n i e p r a c o w n i k a l u b z a k ł a d u 
p r a c y o w y p o w i e d z e n i u l u b roz-
w i ą z a n i u u m o w y o p r a c ę p o -
w i n n o n a s t ą p i ć n a p i ś m i e . 

R o z w i ą z a n i e u m o w y o p r a c ę za 
w y p o w i e d z e n i e m (ar t . 32—43) 

O k r e s w y p o w i e d z e n i a u m o w y 
o p r a c ę z a w a r t e j n a : 

a) o k r e s p r ó b n y (2 t y g o d n i e ) — 
w y n o s i 3 d n i , 

b) n a s t a n o w i s k u k i e r o w n i c z y m 
l u b z o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą 
m a t e r i a l n ą — 2 t y g o d n i e , 

c) o k r e s w s t ę p n y — 2 t y g o d n i e 
d) c z a s n i e o k r e ś l o n y : 
— 2 t y g o d n i e — j e ż e l i p r a c o w -

n i k b y ł z a t r u d n i o n y k r ó c e j 
1 r o k (i k o ń c z y s i ę w sotfotę) , 

— 1 m i e s i ą c — p r a c a p o n a d 
1 r o k w j e d n y m z a k ł a d z i e 
(i k o ń c z y s i ę o s t a t n i e g o d n i a 
m - c a ) , 

— 3 m i e s i ą c e — p r a c a p o n a d 10 
l a t w j e d n y m z a k ł a d z i e (i k o ń -
c z y s i ę o s t a t n i e g o d n i a m i e s i ą -
ca) . 

W o k r e s i e w y p o w i e d z e n i a u m o -
w y o p r a c ę p r a c o w n i k o w i p r z y -
s ł u g u j e p ł a t n e z w o l n i e n i e n a p o -
s z u k a n i e p r a c y w w y m i a r z e : 
2 d n i r o b o c z e — w o k r e s i e w y -
p o w i e d z e n i a d o 1 m - c a , 
3 d n i r o b o c z e — w o k r e s i e w y -
p o w i e d z e n i a d o t r z e c h m - c y . 

Z a k ł a d p r a c y n i e m o ż e w y p o -
w i e d z i e ć u m o w y o p r a c ę w c z a -
s i e u r l o p u p r a c o w n i k a l u b w c z a -
s i e u s p r a w i e d l i w i o n e j n i e o b e c -
n o ś c i , j e ż e l i n i e u p ł y n ą ł ol>res 
u p r a w n i a j ą c y z a k ł a d d o r o z w i ą -
z a n i a u m o w y o p r a c ę b e z w y p o -
w i e d z e n i a a t a k ż e p r a c o w n i k o w i , 
k t ó r e m u b r a k u j e n i e w i ę c e j n iż 
2 l a t a d o w i e k u e m e r y t a l n e g o . 

R o z w i ą z a n i e u m o w y o p r a c ę bez 
w y p o w i e d z e n i a (art . 52—55) 

Z a k ł a d p r a c y m o ż e r o z w i ą z a ć 
u m o w ę o p r a c ę b e z w y p o w i e d z e -
n i a : 

1) z w i n y p r a c o w n i k a m . in . za 
z a k ł ó c a n i e p o r z ą d k u i s p o -
k o j u w m i e j s c u p r a c y , n i e -
o b e c n o ś c i n i e u s p r a w i e d l i -
w i o n e j , p r z y b y c i e d o p r a c y 
w s t a n i e n i e t r z e ź w y m , p i c i e 
a l k o h o l u w c z a s i e p r a c y , d o -
k o n a n i e n a d u ż y ć w k o r z y -
s t a n i u z u b e z p i e c z e n i a s p o -
ł e c z n e g o l u b i n n y c h ś w i a d -
c z e ń s o c j a l n y c h . 

2) j e ż e l i n i e z d o l n o ś ć p r a c o w n i -
ka d o p r a c y w s k u t e k c h o r o -
b y t r w a : 

a) d ł u ż e j n i ż 3 m i e s i ą c e (za-
t r u d n . k r ó t s z e n iż 6 m - c y ) , 

b) d ł u ż e j n iż o k r e s p o b i e r a n i a 
z a s i ł k u — g d y p r a c o w a ł d ł u -
ż e j n i ż 6 m - c y l u b n i e z d o l -
n o ś ć d o p r a c y z o s t a ł a s p o -
w o d o w a n a w y p a d k i e m p r z y 
p r a c y l u b c h o r o b ą z a w o d o w ą . 

c) d ł u ż e j n iż 1 m - c z p o w o d u 
i n n e j n i e o b e c n o ś c i n i e u s p r a -
w i e d l i w i o n e j . 

P r a c o w n i k m o ż e r o z w i ą z a ć 
u m o w ę o p r a c ę b e z w y p o w i e d z e -
n i a , j e ż e l i z a k ł a d p r a c y n i e za -
s t o s o w a ł s i ę d o z a l e c e ń l e k a r z y 
o p r z e n i e s i e n i u d o i n n e j p r a c y , 
ze w z g l ę d u na s z k o d l i w y w p ł y w 
w y k o n y w a n e j p r a c y n a z d r o w i e 
p r a c o w n i k a . 

O c h r o n a p r a c y k o b i e t (ar t . 
176—189) 

N i e w o l n o z a t r u d n i a ć k o b i e t 
p r z y p r a c a c h s z c z e g ó l n i e u c i ą ż l i -
w y c h i s z k o d l i w y c h d la i c h z d r o -
w i a . R o d z a j e t y c h p r a c p o w i n n y 
b y ć o k r e ś l o n e w r e g u l a m i n i e 
p r a c y . Z a k ł a d p r a c y n i e m o ż e 
w y p o w i e d z i e ć a n i r o z w i ą z a ć 
u m o w y o p r a c ę w o k r e s i e c i ą ż y , 
c z y u r l o p u m a c i e r z y ń s k i e g o 
c h y b a , ż e z w i n y p r a c o w n i c y , za 
z g o d ą r a d y z a k ł a d o w e j . N i e d o -
t y c z y t o p r a c o w n i c y w o k r e s i e 
p r ó b n y m . 

U m o w a o p r a c ę n a c z a s o k r e -
ś l o n y l u b w y k o n y w a n i a o k r e ś l o -
n e j p r a c y , k t ó r a u l e g ł a b y r o z -
w i ą z a n i u p o u p ł y w i e t r z e c i e g o 
m - c a c i ą ż y , u l e g a p r z e d l u z e r . _ 
d o d n i a p o r o d u . N a l e ż y w t y m 
m i e j s c u d o d a ć , ż e u r l o p m a c i e -
r z y ń s k i p r z y s ł u g u j e k o b i e c i e n a -
w e t w w y p a d k u p o r o d u w o k r e -
s i e u r l o p u b e z p ł a t n e g o ( z w i ą z a -
n e g o z w y c h o w y w a n i e m d z i e c i ) . 

R o z w i ą z a n i e p r z e z z a k ł a d p r a c y 
u m o w y o p r a c ę w o k r e s i e c i ą ż y 
l u b u r l o p u m a c i e r z y ń s k i e g o m o ż e 
n a s t ą p i ć t y l k o w r a z i e l i k w i d a -
c j i z a k ł a d u p r a c y . W r a z i e n i e -
m o ż n o ś c i z a p e w n i e n i a w t y m 
o k r e s i e i n n e g o z a t r u d n i e n i a , p r a -
c o w n i c y p r z y s ł u g u j ą ś w i a d c z e n i ! 
o k r e ś l o n e i n n y m i p r z e p i s a m i . 

K o b i e t y w c i ą ż y n i e w o l n o 
z a t r u d n i a ć w g o d z i n a c h n a d l i c z -
b o w y c h a n i w p o r z e n o c n e j . K o -
b i e t y w c i ą ż y n i e w o l n o b e z j e j 
z g o d y d e l e g o w a ć p o z a s t a ł e m i e j -
s c e p r a c y . 

K o b i e t y o p i e k u j ą c e j s i ę d z i e c -
k i e m w w i e k u d o j e d n e g o r o k u 
n i e w o l n o b e z j e j z g o d y z a t r u d -
n i a ć w g o d z i n a c h n a d l i c z b w-- • 
a n i w p o r z e n o c n e j j a k r ó w n i e ż 
d e l e g o w a ć poza s t a ł e m i e j s c e 
p r a c y . 

Z a k ł a d p r a c y j e s t o b o w i ą z a n y 
p r z e n i e ś ć do i n n e j p r a c y k o b i e t ę 
w c i ą ż y : a) z a t r u d n i o n ą p r z y 
p r a c y w z b r o n i o n e j k o b i e t o m w 
c i ą ż y , to) n a s t w i e r d z e n i e z a k ł a d o -
w e j s ł u ż b y z d r o w i a , że ze w z g l ę d u 
n a s t a n c i ą ż y n i e p o w i n n a w y k o -
n y w a ć p r a c y d o t y c h c z a s o w e j . 
J e ż e l i p r z e n i e s i e n i e d o i n n e j p r a -
c y p o w o d u j e o b n i ż e n i e w y n a g r o -
d z e n i a , p r a c o w n i c y p r z y s ł u g u j e 
d o d a t e k w y r ó w n a w c z y . P o u s t a -
n i u p r z y c z y n u z a s a d n i a j ą c y c h 
p r z e n i e s i e n i e d o i n n e j p r a c y , 
z a k ł a d p r a c y j e s t o b o w i ą z a n y 
z a t r u d n i ć k o b i e t ę p r z y p r a c y 
o k r e ś l o n e j w u m o w i e o p r a c ę . 

P r a c o w n i c y p r z y s ł u g u j e u r l o p 
m a c i e r z y ń s k i w w y m i a r z e : 
a) 16 t y g o d n i p r z y p i e r w s z y m 

p o r o d z i e , 
b) 18 t y g o d n i p r z y k a ż d y m n a s -

t ę p n y m , 
c) 26 — w p r z y p a d k u u r o d z e n i a 

w i ę c e j n i ż j e d n e g o d z i e c k a . 
P r a c o w n i c y w y c h o w u j ą c e j 

d z i e c k o p r z y s p o s o b i o n e p r z y s ł u g u j e 
u r l o p m a c i e r z y ń s k i 18 t y g o d n i o -
w y r ó w n i e ż p r z y p i e r w s z y m p o -
r o d z i e . 

C o n a j m n i e j 2 t y g o d n i e u r l o p u 
m a c i e r z y ń s k i e g o p o w i n n y p r z y -
p a d a ć p r z e d p r z e w i d y w a n ą d a t ą 
p o r o d u , a p o p o r o d z i e : 
— Co n a j m n i e j 12 t y g o d n i , g d y 

u r l o p w y n o s i 16 t y g o d n i , 
— c o n a j m n i e j 14 t y g o d n i , g d y 

u r l o p w y n o s i 18 t y g o d n i , 
— c o n a j m n i e j 22 t y g o d n i e g d y 

g d y u r l o p w y n o s i 26 t y g o d n i . 
W r a z i e u r o d z e n i a m a r t w e g o 

d z i e c k a - l u b z g o n u d z i e c k a w-, 
o k r e s i e p i e r w s z y c h 6 t y g o d n i , 
u r l o p m a c i e r z y ń s k i p o p o r e d z i e 
p r z y s ł u g u j e w w y m i a r z e 8 t y g o d -
ni . 

P r a c o w n i c y — k t ó r a u r o d z i ł a 
w i ę c e j n i ż j e d n o d z i e c k o p r z y 
j e d n y m p o r o d z i e p r z y s ł u g u j e w 
t a k i m p r z y p a d k u u r l o p m a c i e -
r z y ń s k i w w y m i a r z e s t o s o w n y m 
d o l i c z b y d z i e c i p o z o s t a ł y c h prze-
ż y c i u . 

W r a z i e u r o d z e n i a d z i e c k a w y -
m a g a j ą c e g o o p i e k i s z p i t a l n e j 
p r a c o w n i c a , k t ó r a w y k o r z y s t a ł a 
p o p o r o d z i e 8 t y g o d n i u r l o p u 
m a c i e r z y ń s k i e g o r e s z t ę u r l o p u 
m o ż e w y k o r z y s t a ć p o w y j ś ć ' 
d z i e c k a ze s z p i t a l a . 

J e ż e l i m a t k a r e z y g n u j e z w y -
c h o w a n i a d z i e c k a i o d d a j e j e 
i n n e j o s o b i e l u b d o d o m u d z i e c -
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Zadania roku 1975 
m m i m i i m i n m n r i i i i m i m m H n ł m n i i i i i n i m n i m n m m ł m m ^ 

dnego pracownika kształtowała 
się na stosunkowo niskim po-
ziomie w skali Zjednoczenia, 
a więc w Wydziale Introliga-
torni i Wydziale Przygotowa-
nia Form Typo. Zadania tych 
wydziałów powinny więc stać 
się motorem „równania w gó-
rę". Wprawdzie dla Oddziału 
Linotypów zakłada się pewien 
spadek wydajności, przy je-
dnoczesnym znacznym wzroś-
cie produkcji, ale należy mieć 
na uwadze fakt  włączenia w 
b. roku do produkcji tegoż od-
działu młodych, nowo wyuczo-
nych linotypistów, których 
wydajność w pierwszym okre-
sie pracy musi być z natury 
rzeczy niższa od średniej. 
Równocześnie zaś należało sko-
rygować zadania w zakresie 
produkcji gazetowej. W bieżą-
cym roku bowiem druk gazet 
ograniczy się wyłącznie do 
„Gazety Olsztyńskiej" i „Na-
szej Wsi". 

Tak więc czekają nas zada-
nia poważne. A zatem — do 
dzieła! 

J. Czernicwicz 

dokończenie ze str. 1 

nicznego uzbrojenia pracy a 
więc wzrostu mechanizacji 
procesów produkcyjnych, zało-
żenia rozwojowe na rok bie-
żący raczej nie przewidują. 
Pozostają więc do wykorzy-
stania takie czynniki jak: 

— maksymalne wykorzystanie 
czasu pracy, 

— wykonywanie przewidzia-
nych norm i osiąganie ma-
ksymalnych wydajności na 
każdym stanowisku pracy, 

— eliminowanie wszelkich 
przestojów, 

— optymalizacja organizacji i 
warunków produkcji, 

— świadomość pracy w wa-
runkach powszechnej dy-
scypliny i jej codzienne 
przestrzeganie. 

Wobec niebywale napiętych 
zadań, szczególnego znaczenia 
nabiera zagadnienie prawidło-

wego i trafnego  rozłożenia 
ciężaru ich realizacji na po-
szczególne ogniwa produkcyj-
ne, podziału, który pozosta-
wałby adekwatny do środków 
posiadanych przez te ogniwa 
przy jednoczesnym zapewnie-
niu prawidłowych relacji eko-
nomicznych. Dlatego też, za-
dania roku bieżącego zostały 
podzielone w sposób następu-
jący: 

Z załączonego zestawienia 
wynika, że postawione przed 
załogą zadania są bardzo wy-
sokie ale też i bardzo ambitne, 
mobilizujące zarówno załogę 
jak i kierownictwo. Ich ciężar 
będzie czynnikiem determinu-
jącym ludzkie postawy a także 
jakość i kierunki działania 
przedsiębiorstwa. 

Największe przyrosty pro-
dukcji w stosunku do roku 
1974 założone zostały tym w y -
działom, w których dotychcza-
sowa wydajność pracy na je-

P r o d u k c j a p o l i g r a f i c z n a W y d a j n o ś ć p r a c y 

W y d z i a ł w y k o n . p l a n o w a n a j °ó w y k o n . p l a n o w a n a /o 
w 1974 na 1975 r. w z r o s t u w 1974 na 1975 r. w z r o s t u 

1. W y d z i a ł 
P r z y g o t o w . 
w t y m : 
f o r m  t y p o 14.568 15.900 109,1 145.680 147.222 101,0 
w t y m : 

101,0 

— Z e c e m i a 3.755 4.200 111,8 89.404 93.333 101,0 
— L i n o t y p y 4.792 5.700 118,9 145.212 142.500 98,1 
— S t e r e o t y p i a 1.458 1.450 99,4 208.280 241.666 116,0 
— C h e m i g r a f i a 4.563 4.550 99,7 253.500 267.647 105,6 

2. W y d z i a ł 
105,6 

d r u k u t y p o 9.713 10.100 104,0 89.935 97.115 108,0 
— d r u k a r k u s z . 7.953 8.400 105.6 84.606 91.304 107,9 
— d r u k r o t a c . 1.760 1.700 96,6 125.714 141.666 112,7 

3. W y d z i a ł 
112,7 

p r o d u k . o f f s e t . 15.719 16.600 105,6 191.690 195.290 101,9 
w t y m : 

101,9 

— d r u k a r k u s z . 7.667 8.200 106,9 153.340 154.716 100,9 
— d r u k r o t a c . 4.200 4.400 104,8 420.000 440.000 104,8 
— p r z y g . o f f s e t .  3.038 3.200 105,3 151.900 160.000 105,3 
— l a k i e r o w a n i e 814 800 98,3 407.000 100.000 98,3 

4. W y d z i a ł 
98,3 100.000 98,3 

Int r o l i g a t o r n i 9.638 12.000 123,9 57.505 61.516 125,2 

5. R a z e m 49.683 54.6flO 109,8 103.939 113.043 108,7 

Pan 
Dyrektor Tadeusz Wojnicz 
Zakłady Graficzne 
w O l s z t y n i e 

Szanowny Panie Dyrektorze, 

Na prośbę autora ksiqżki „Wincuk gada" — drukowanej aktualnie w Wa-
szych zakładach — przekazujemy na Pańskie ręce szczere podziękowanie 
wszystkim tym Towarzyszom Sztuki Drukarskiej, którzy przyczynili się do 
szybkiego przekazania tytułu do składu. 

Szczególnie chcielibyśmy podziękować składaczowi maszynowemu — Panu 
Bronisławowi listowskiemu, który wykonał skład prawie bezbłędnie, a jed-
nocześnie służył radq przy zapisie fonetycznym  niektórych trudniejszych gwa-
rowych wyrażeń wileńskich. 

Wysoka jakość składu, jak i łamania wykonanego przez Pana Zbigniewa 
Szematowicza godna jest pochwały, a jednocześnie popularyzacji w dobie, 
gdy rzetelna praca nie jest jeszcze zbyt powszechna. 

Wydawnictwo „Pojezierze" zobowiqzuje się dostarczyć po wydrukowaniu 
kilkanaście egzemplarzy pozycji z autografem  autora dla wyróżnionych 
składaczy. 

Z drukarskim Pozdrowieniem 
Dyrektor 

I Naczelny Redaktor 
mgr ANDRZEJ WAKAR 
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Zakładowa Komisja 
Rozjemcza 

Zgodnie z rozporządzeniem 
Rady Minis t rów z dnia 25 
październ ika 1974 r. w naszym 
zakładzie została powołana Za-
k ł a d o w a Komis ja Rozjemcza, 
k tóra r o z p a t r u j e sprawy ze 
s tosunku pracy, a w szczegól-
ności : 

1) wynagrodzen ia za pracę i 
innych świadczeń, 

2) ur lopu i wynagrodzenia za 
urlop, 

3) czasu pracy, 
4) szczególnych u p r a w n i e ń 

przysługujących  kobietom 
i pracownikom młodocia-
nym, 

5) świadczeń przysługujących 
od zakładu pracy w związ-
k u z w y p a d k i e m przy p r a -
cy lub chorobą  zawodową, 

6) us ta lenia u p r a w n i e ń w y n i -
ka jących  ze s tosunku pracy, 
jeżeli p racownik m a w tym 
interes p r a w n y . 

Nie podlegają  rozpa t rzen iu 
przez Zakładową  Komis ję Roz-
jemczą  sp rawy p racowników 
za jmujących  s tanowiska kie-
rownicze. 

Zakładowa Komis ja Roz jem-
cza powinna : 

1) dążyć  do wszechstronnego 
zbadan ia wszystkich i s to t -
nych okoliczności sprawy, 

2) udzielać pracownikowi po-
t rzebnych wskazówek co do 
jego uprawnień , wy ja śn i ć 
treść obowiązujących  prze-
pisów p r a w a oraz pouczyć 
o przys ługujących  ś rodkach 
odwoławczych, 

3) sk łan iać s t rony do ugodo-
wego zała twienia sp rawy. 

Obie s t rony są  obowiązane 
udzielać w y j a ś n i e ń co do oko-
liczności sp rawy zgodnie z 
p rawdą  oraz przeds tawić n ie -
zbędne dowody. 

Należy dążyć,  aby rozs t rzy-
gnięcie sp rawy na p ie rwszym 
posiedzeniu nastąpi ło  w t e r -
minie do 2-ch tygodni od dnia 
w p ł y w u wniosku . 

Komis j a Rozjemcza rozpa-
t r u j e sp rawy w pięcioosobo-
wych komple tach o rzeka ją -
cych. Przewodniczącym  k o m -
pletu orzekającego  jest prze-
wodniczący  komis j i lub jego 
zastępca. 

Wszelkie wnioski dotyczące 
wyże j omówionych s p r a w kie-
rować należy do kol. P a w ł a 
E-rowarskiego. 

NOWY 
KODEKS 
PRACY 

DOKOŃCZENIE ZE STR. 2 
ka . u r l o p m a c i e r z y ń s k i p o p o r o -
d z i e w y n r s i 8 t y g o d n i . 

P r a c o w n i c a , k t ó r a p r z y j ę ł a 
d z i e c k o n a w y c h o w a n i e i w y s t ą -
p i ł a d o S ą d u o p r z y s p o s o b i e n i e , 
m a p r a w o d o 14 t y g o d n i ur lop i . 
n i e d ł u ż e j j e d n a k n iż d o u k o ń -
c z e n i a p r z e z d z i e c k o c z t e r e c h 
m i e s i ę c y ż y c i a . 

G d y j e s t t o d z i e c k o w w i e k u 
d o 1 r o k u , p r z y s ł u g u j ą c z t e r y 
t y g o d n i e u r l o p u na z a s a d a , u 
u r l o p u m a c i e r z y ń s k i e g o . 

S t a n c i ą ż y w i n i e n b y ć s t w i e r -
d z o n y ś w i a d e c t w e m l e k a r s k i m . 

Z a k ł a d p r a c y j e s t o b o w i ą z a n y 

Z w y c z a j e m l a t u b i e g ł y c h w d n i u 
8 l u t e g o z e b r a l i s i ę w ę d k a r z e k o ł a 
„G r y f"  n a s w y m d o r o c z n y m z e -
b r a n i u s p r o w o z d a w c z y m . Z p o d -
s u m o w a n i a u b i e g ł o r o c z n e j d z i a -
ł a l n o ś c i w y n i k a , że c z ł o n k o w i e 
n a s z e g o k o ł a m a j ą n i e m a ł y w k ł a d 
w p r o p a g o w a n i u i r o z w o j u s p o r t u 
w ę d k a r s k i e g o . 

P o s i a d a m y w i e l u d o ś w i a d c z o n y c h 
w ę d k a r z y , k t ó r y m n i e o b c e są t a j -
n i k i p r z y r o d y . W y g r y w a j ą o n i l o -
k a l n e z a w o d y o r a z s t a r t u j ą w 
o g ó l n o p o l s k i c h i m p r e z a c h w ę d k a r -
s k i c h . 

W i e l o k r o t n y u d z i a ł w m e c z o -
w y c h i k o n k u r s o w y c h z a w o d a c h 
s t w a r z a ł s z a n s ę n i e t y l k o z ł o w i e -
n i a a t r a k c y j n y c h g a t u i n k ó w r y b , 
l e c z r ó w n i e ż w z b o g a c e n i a h i s t o r i i 
k o ł a w p u c h a r y , d y p l o m y i n a -
g r o d y r z e c z o w e . — W i e l u c z ł o n -
k ó w k o ł a za s w ą o f i a r n ą  a z a r a -
z e m s p o ł e c z n ą p r a c ę o t r z y m a ł o 
z ł o t ą i s r e b r n ą o d z n a k ę . D o g r o n a 
o d z n a c z o n y c h p r z y b y ł w i e l o l e t n i 
s k a r b n i k k o l . G u l a k J e r z y , k t ó -
r e g o p r z y d ł u g i c h b r a w a c h o d z n a -
c z o n o s r e b r e m . 

P o o m ó w i e n i u w i e l u s p r a w 
p r z y j ę t o p l a n d z i a ł a n i a na r o k 
b i e ż ą c y , k t ó r y p o z a p r a c ą s p o -
ł e c z n ą n a rzecz k o l a p r z e w i d u j e 
w i e l e i m p r e z w ę d k a r s k i c h , p o ł ą -
c z o n y c h z w y c i e c z k n m i p r z y r o d o -
z n a w c z y m i . R e a L n y m p l a n o m ż y -
c z y m y p e ł n e g o p o w o d z e n i a a 
w ę d k a r z o m t a a k i e j r y b y . 

u d z i e l a ć p r a c o w n i c y c i ę ż a r n e j 
z w o l n i e ń o d p r a c y n a badarv 
l e k a r s k i e z w i ą z a n e z c i ą ż ą z p r a -
w e m d o w y n a g r o d z e n i a , j e ż e l i 
b a d a ń t y c h n i e m o ż n a p r z e p r o -
w a d z i ć p o z a g o d z i n a m i p r a c y . 

N a w n i o s e k p r a c o w n i c y , z a k ł a d 
p r a c y j e s t o b o w i ą z a n y u d z i e l i ć 
j e j u r l o p u b e z p ł a t n e g o w c e l u 
s p r a w o w a n i a o p i e k i n a d m a ł y m 
d z i e c k i e m . P r a c o w n i c a k a r m i a c 
d z i e c k o p i e r s i ą m a p r a w o d o 
d w ó c h p ó ł g o d z i n n y c h p r z e r w w 
p r a c y ( p ł a t n y c h ) . 

P r a c o w n i c a k a r m i ą c a w i ę c e j 
n iż j e d n o d z i e c k o — d o 2 -ch 
p r z e r w po 45 m i n u t . P r z e r w y n a 
k a r m i e n i e m o g ą b y ć n a w n i o s e k 
p r a c o w n i c y u d z i e l a n e ł ą c z n i e . 
P r a c w n i c y z a t r u d n i - n e j p r z e z 
c z a s k r ó t s z y n i ż 4 g o d z i n y d z i e n -
n i e , p r z e r w y n a k a r m i e n i e n i e 
p r z y s ł u g u j ą . J e ż e l i c z a s p r a c y 
p r a c o w n i c y n i e p r z e k r a c z a 6 g a -
d z i n d z i e n n i e , p r z y s ł u g u j e j e j 
j e d n a p r z e r w a n a k a r m i e n i e . 

P r a c o w n i k c m ( o r a z j e d y n y m 
o p i e k u n o m ) w y c h o w u j ą c y m d z i e -
ci w w i e k u d o 14 l a t p r z y s ł u g u j e 
w c i ą g u r o k u 2 d n i w o l n e c d 

p r a c y z z a c h o w a n i e m p r a w a d o 
w y n a g r o d z e n i a . Za c z a s n i e o b e c -
n o ś c i w p r a c y z p o w o d u k o n i e c z -
n o ś c i s p r a w o w a n i a p r z e z p r a -
c o w n i k a o s o b i s t e j o p i e k i n a d 
d z i e c k i e m , p r z y s ł u g u j e z a s i ł e k 
n a z a s a d a c h o k r e ś l o n y c h w o d -
r ę b n y c h p r z e p i s a c h . 

W t y m m i e j s c u c h c ę z a k o ń -
c z y ć i n f o r m a c j ę  o n o w y m k o -
d e k s i e p r a c y . P o d k r e ś l a m , ż e 
j e s t t o r a c z e j s k r ó t o w y p r z e g l ą d 
a n i e o m ó w i e n i e o b s z e r n e g o ' 
d o k u m e n t u . 

W n a j b l i ż s z y m c z a s i e z o s t a n i e 
z o r g a n i z o w a n y w n a s z y m p r z e d -
s i ę b i o r s t w i e k u r s p r a w a p r a c y . 
W p i e r w s z y m e t a p i e s z k o l e n i e m 
w z a k r e s i e n o w e g o k o d e k s u p r a -
c y o b j ę c i z o s t a n ą k i e r o w n i c y 
d z i a ł ó w , w y d z i a ł ó w , p r a c o w n i c y 
z a t r u d n i e n i n a s a m o d z i e l n y c h s t a -
n o w i s k a c h p r a c y o r a z m a t e r i a l -
n i e o d p o w i e d z i a l n i . 

S z c z e g ó ł o w y c h i n f o r m a c j i  w 
z a k r e s i e p r a w a p r a c y u d z i e l a j ^ : 
d z i a ł s p r a w p r a c o w n i c z y c h , R a d a 
Z a k ł a d o w a i r a d c a p r a w n y p r z e d -
s i ę b i o r s t w a . 

J. P i o t r o w s k i 

Osobowy skład Zak ł adowe j Komis j i Rozjemczej : 
1. Paweł Browarsk i — przewodniczący 
2. Roman Że jmo — zas tępca 
3. Bolesław G r e j n e r — członek 
4. Jan Malkiewicz — " 
5. S tan is ław P o c h m a r a — " 
6. Witold Mar tu l — 
7. Piot r Meledyn — " 
fl.  Zb ign iew Likszo — " 
9. Mieczysław Kaczmarczyk — " 

10. A d a m Szymańsk i — " 

SEJMIK WĘDKARZY 

W przerwie  między  obradami 

DOKOŃCZENIE Z P O P R Z E D N I E G O NUMERU 

Zarobki ksz ta ł tu ją  się różnie; dla p rzykładu po-
d a j ę te dane, k tóre uzyskałem poznając  środowisko 
s łużby zdrowia np. młoda p ie lęgniarka zarabia ok. 
10 tys. do la rów rocznie, p ie lęgniarka oddziałowa 
do 18 tys. doi., l ekarze od 40 tys. doi, wzwyż, po-
dobnie i profesorowie  un iwersy te tów. Ogólnie 
mniejsze są  zarobki w zak ładach większych, a wię -
ksze w zak ładach us ługowych. Poza tym ważne jest 
także wyksz ta łcenie i ope ra tywność danego p r a -
cownika. 

Pobyt w szpi ta lu dz ienny bez operac j i i spec ja l -
nych zabiegów kosz tu je już dziś ok. 80-100 dola-
rów. Taki pokój w szpi ta lu jes t na dwie osoby, te -
lefon,  telewizor i inne urządzenia  techniczne, k tóre 
choremu pozwala ją  na r egu lac ję łóżka, z n a j d u j e 
-»ię także u m y w a l k a oraz (W.C.), z k tó r e j może k o -
rzystać, każdy chory n a w e t zag ipsowany byle mógł 
wstać z łóżka, z n a j d u j e t am różne uchwyty aby 
czuł się pewny i zabezpieczony. 

Koszt miesięczny mieszkan ia wynos i : pokój z k u -
chnią  i łazienką  (z tym, że kuchn ie są  już w y p o -
sażone w lodówki i inne urządzenia)  o 130-180 do-
larów. Mieszkanie 3 pokojowe z kuchnią  i dwie 
łazienki ( jedna w a n n a a d ruga prysznic) od 280 
dolarów i więce j w zależności od a p a r t a m e n t u 
i dzielnicy. Wszystkie mieszkan ia zimą  są  ogrze-
wane a la tem k l imatyzowane . Elekt ryczność oraz 
gaz nie zależnie od używalności , wchodzi w skład 
komornego. Nie ma także opłat za te lewizor czy 
radio. W każdym tak im a p a r t a m e n c i e n a par te rze 
lub piwnicy z n a j d u j ą  się mechaniczne p ra ln ie i su -
szarnia, gdzie za pełną  opłatą  (wrzuca się 35 cen-
tów do au tomatu , k tóry w ten sposób zos ta je u r u -
chomiony na określony czas — po tym można go 
ponownie u ruchomić wrzuca jąc  nas tępne 35 centów, 
dotyczy to także suszarni) . Jeżeli b r u d n e j biel izny 
wrzuci się za dużo k i logramów niż zaleca i n s t r u k -
cja to czystość bielizny może być problematyczna . 
Tę czynność przeważnie w y k o n u j ? młodzież lub 
mężczyźni. Po j ak ichś 2 godzinach tak w y p r a n a 
i wysuszona bielizna n a d a j e się do p rasowania , 
którą  już w w ł a s n y m mieszkaniu ręcznie t rzeba 
prasować. 

Ambicją  każdego A m e r y k a n i n a jest pos iadanie 
własnego domku jednorodzinnego. Od ki lku lat one 
także podrożały o 100% a w niektórych w y p a d k a c h 
i więcej . Domki te są  o różne j wielkości i m e t r a -
żu. Bywają  z cegły, d r e w n a i innych k o m b i n o w a -
nych mater ia łów, p ięknie wyposażone i zagospoda-
rowane. Na ogół domki te nie wiele są  większe od 
naszych w Polsce, m a j ą  tylko inny styl i rozkład 
wnętrz . Obecny koszt wynos i od 60 tys. doi. wzwyż 
w zależności od odległości od cent rum i wyposaże-
nia m. in. czy z garażem lub bez. 

Samochody najczęście j garażują  na wo lnym po-
wietrzu na ulicy lub wyasfa l towanym  placyku 
przed wejśc iem do domku. Taki domek można k u -
pić na ra ty , wpłaca jąc  1/3 sumy, pozostałość poży-
cza b a n k na ll°/o w stos. rocznym, t j . bardzo w y -
soki procent , jeszcze ki lka lat wstecz procent ten 
nie przekraczał 7—8%. 

W ostatnich la tach ccny w USA rosną  na wszy-

stkie a r tyku ły żywnościowe i przemysłowe, nie-
które z nich nawe t o 100%, a zarobki s tabi l izują 
się na tym s a m y m poziomie. 

Należy przy tym nadmienić , że do każdej n a b y -
te j rzeczy czy a r t yku łu żywnościowego, podobnie 
i nabycie domku, czy samochodu, lub telewizora 
płaci się 4% podatek s t anowy (w innych s tanach 
może być procent ten wyższy lub niższy). Niezale-
żnie od tego płaci się podatek od zarobków np. 
zarabiający  20 tys. do larów rocznie, płaci 350 doi. 
podatku. Poda tek ten rośnie progresywnie i wynosi 
czasem bardzo dużo, jeżeli ktoś zarab ia mil iony. 
Ci co zarabia ją  mil iony bardzo często zamias t po-
datku robią  prezenty dla określonych ins ty tu tów, 
uniwersyte tów itp. Wtedy to nie jest już dar p rze-
mysłowca z w y g r a w e r o w a n ą  imienną  tablicą.  Kie-

MIGAWKI 
z miesięcznej 

podróży po USA 

Eugeniusz BINIEK 

równicy takich ins ty tu tów z kolei m a j ą  obowiązek 
swojemu ofiarodawcy  pomagać w jego interesach 
i tak koło życia się kręci . Bardzo często zdarza się, 
że ilość milionów dolarów, które d a r o w a n o dane-
mu instytutowi wynosi a k u r a t tyle co podatek nie 
wpłacony przez określonego przemysłowca, ale to 
jest legalna forma  dysponowania swoim kapi ta łem. 

Telewizja a m e r y k a ń s k a wywie ra ogromny w p ł y w 
na całe życie społeczne. Wszystkie p rog ramy tele-
wizy jne w Waszyngtonie, jakie ukazu ją  się p rawie 
20 godz. na dobę są  kolorowe. Jes t k i lkanaśc ie s t a -
cji te lewizyjnych. P rog ramy n a d a w a n e na prze-
mian przepla tane są  rek lamą  o różnej treści hand lo -
wej . Dzięki te j rek lamie s tacje te egzystują. 

W niedzielę w godzinach r annych nada j ą  spe-
cja lny p reg ram dla g łuchoniemych a wszystkie 
do południa różne p rogramy dla dzieci, po tym 
idą  sprawozdania spor towe przeważnie futbolu 
amerykańskiego, który dla nas jest zupełnie zmie-
nioną  grą.  Zawodnicy ci są  bez mała tak ubran i 
j ak do hokeja n a lodzie (hełmy na głowie i różne 
zabezpieczenia na nogi i korpus) . Jes t to sport siło-
wy w k tó rym bardzo ła two o kontuzję . Pi łka jest 
podłużna w kształcie stożka ściętego z obu stron, 
można nią  rzucać oraz kopać. 
Bramki są  także, ale inaczej us tawione niż przy 
naszej grze. 

Telewizory kolorowe są  różnie obudowane i ko -
sztują  od 500 dolarów wzwyż. Osta tnio te lewizja 
p o d e j m u j e wa lkę z a lkohol izmem, ponieważ n a r k o -
mani z powodu t rudności nabyc ia n a r k o t y k ó w oraz 
ich drożyzny, przerzucil i się na alkohol. Można t a -
kże spotkać ludzi p i j anych na ulicy, ale ich ubiór 
zewnęt rzny świadczy o degradac j i społecznej i r a -
czej. są  to pojedyncze jednos tk i . . 

Przecię tny A m e r y k a n i n czy A m e r y k a n k a ub ran i 
są  schludnie ale bez przesady, takich spo tyka łem 
na ul icach tych miast . Ci bogacze piechotą  nie cho-
dzą  — a damską  suk ienkę wieczorową  można k u -
pić od 35 do 900 do la rów za sztukę. Wniosek z t e -
go, że ktoś je n a b y w a , podobnie jest z fut rami  za 
2,5 tys. do la rów z norek. Przec ię tne pantofle  m ę -
skie czy damsk ie kosz tu ją  od 20 dolarów wzwyż 
(u nas takie kosztują  około 350, — zł) np. t r ampk i 
6 do 7 dolarów, ale są  bu ty szwa jca r sk ie j firmy, 
k tóre kosztują  do 100 dolarów. Męski płaszcz w e ł -
n iany 80%-}-20% sztucznego włókna , ł adny i m o -
dnie skro jony — około 100 dolarów. Podobny 
płaszcz damsk i z n a t u r a l n y m fu t rzanym  kołnierzem 
od 130 dolarów wzwyż. Młodzi chodzą  tak j ak u nas 
z po ła t anymi po r tkami i poce rowanymi kolanami . 
Lecz moda na długie włosy t am już dawno m i -
nęła. 

Jeżeli rodzina a m e r y k a ń s k a składa się z czwor-
ga osób — mąż,  żona, syn i córka, to nie mogą  n a -
być mniejszego mieszkania jak trzy pokoje z k u -
chnią  i 2 łazienki . 

Jeżeli ktoś ma własny domek, to s p r a w y te nie są 
tak rygorystycznie egzekwowane , gdyż każdy taki 
domek m a przeważnie po ki lka pokoi. 

Przec ię tny A m e r y k a n i n w swoim domku posiada 
ma leńk i warsz tac ik i różne narzędzia, k t ó r y m i s t a -
ra się n a p r a w i ć i konse rwować co tylko może, t r a -
k tu jąc  to jako hobby, a poza tym usługi są  t am 
bardzo drogie — w ten sposób p rowadz i też p e w -
ną  oszczędność. 

Bardzo c i ekawym z jawisk iem jest to, że wokół 
domków nie sadzi się drzew owocowych, także 
mało kwia tów, na tomias t jest wie le d rzew i k rze -
w ó w ozdobnych oraz pięknie u t r z y m a n y c h t r a w n i -
ków. Także pięknie u t r zymane t r a w n i k i można 
spotkać na wszystkich cmen ta r zach a m e r y k a ń -
skich. 

Grobów, czy grobowców — w naszym pojęciu 
t am nie mają .  Są  tylko mnie j sze lub większe ka-
mienne tablice z w y r y t y m i n a z w i s k a m i lub sto-
pniami wo j skowymi albo funkc jami  cywilnymi. 
Odwiedzający  miejsce spoczynku zmarłego składa 
wiązankę  k w i a t ó w obok tabl icy bez żadnych sło-
ików z wodą.  J a k na bogac two tego k r a j u ta for-
m a bardzo mi się podobała, wed ług mnie jest b a r -
dzo demokra tyczna . Bardzo ła two utrzymać taki 
cmenta rz w j a k i m ś cha rak te rze i czystości, nie ma 
opuszczonych grobów i pomników. Na naszych 
cmenta rzach są  oręża kwia tów, pomysłów w przy-
s t r a j an iu grobów, bardzo drogich pomników, n ie -
które z nich kosztują  p rawie tyle co domek j edno -
rodzinny. Często za życia ci umarl i różnie biedę 
klepali , ale po śmierci wystawiono im pomnik , żc 
wszyscy zna jomi zazdroszczą,  ot t r adyc j a ! 
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- „Może,  żobaczę ... a masz M-4"? O 

- „N/e mam" . . . „No  nie wiem, co powie tata 
Na  ślubny prezent to mi dasz  miły Fiata  z przedpłaty! 
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Oj kobiety!  m ty! - Sam się nieraz temu^anwię 
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Nad  łóżeczkiem  dzieciny  czuwać długo,  wj 

- Stać  w kolejce  trzy godżiny/T  pracować należ 
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W  'oczach nosić promyk  słońca, łatać  -budżet  nasz domowy 
Przy^wicwy  ,,koniec z końcem wiązać" i nie tracić głowy 
Oj kobiety!  Oj kobiety!  Fiata  nie mam ja niestety 
Ale dobrych  życzeń duża  i miłości mojej róże. 

Genowefa  Więcek 
prac. in t ro l iga to rn i 

Anna Kuberska Maria  K/eniewska 
z e c e r m a g a z y n i e r 
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Danuta Matys 
retuszer 

Barbara Blejwas 
odb ie raczka 

Bronisława Siarczyńska 
k ra jacz 

V- yk  • « . ł.-i ' 'i 

Alina Zakrzewska  ~ 
prac. in t ro l iga to rn i 

Halina  Gebauer 
ficzarka 

-

Anna Tomczak 
p r a c . i n t ro l iga to rn i 

Maria  Juszczak 
prac. O d d z i a ł u Chemigra f i i 

Władysława  Zyśk 
prac. in t ro l iga torn i 

Irena  Nowak 
prac. in t ro l iga to rn i 
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Bronisława Popławska 
księgowa 

Renata Kwiatkowska 
prac. introligatorni 

Bronisława Macutkiewicz 
prac. introl igatorni 

Lucyna Dzierzgowska 
prac. introl igatorni 

Teresa  Maciaszek 
zecer 

Sabina Pietrzyk 
ekonomista 

Krystyna  Hołubowska 
odbieraczka 

Hildegarda  Lewandowska 
prac. Oddz ia łu Chemigraf i i 

Teresa Stankiewicz 
normolog 

Hanna  Behling 
prac. Oddzia łu Chemigrafi i 

Urszula  Świercz 
l inotypistka 

Urszula  Wisińska 
prac. maszyn typo 
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Halina  Trzaska 
odbieraczka 

Anna Rudzka 
technolog 

Henryka  Kisiel 
odbieraczka 

Leokadia  Tołoczko 
prac. introl igatorni 
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Na forum ZMS 
J u ż n i e j e d n o k r o t n i e na ł a m a c h 

n a s z e g o F o r u m p i s a l i ś m y a r t y k u ł y 
p o ś w i ę c o n e ro l i i z a d a n i o m k o ł a 
Z M S na t e r e n i e z a k ł a d u p r a c y . 

P r a g n ę n a b a z i e t e g o o c z y m 
j u ż p i s a l i ś m y — p r z e d s t a w i ć a k t u -
a l n e p r o b l e m y n a s z e g o k o ł a w 
k t ó r y m , j a k j u ż w i e m y p o d k o n i e c 
u b i e g ł e g o r o k u n a s t ą p i ł y z m i a n y 
o s o b o w e w s k ł a d z i e z a r z ą d u k o ł a . 

P o c z ę ś c i a r t y k u ł t e n b ę d z i e d e -
d y k o w a n y m ł o d z i e ż y , z a r z ą d o w i 
k o ł a j a k i t y m w s z y s t k i m , k t ó r z y 
są w s t a n i e p o m ó c n a s z e j o r g a n i -
z a c j i z a k ł a d o w e j . 

P o w s z e c h n i e s ł y s z y m y o p i n i e , ż e 
k o ł o n a s z e n i e p o s i a d a w i e l k i e g o 
a u t o r y t e t u i t o n i e t y l k o w ś r ó d 
m ł o d z i e ż y , a l e r ó w n i e ż w ś r ó d o s ó b 
s t a r s z y c h . O t y m , ż e o r g a n i z a c j a 
t a k a j a k Z M S p o w i n n a s o b i e s a -
m a w y r o b i ć a u t o r y t e t w i e m y d o b -
rze . T y l k o , c z y t o z a l e ż y o d s a -
m e j m ł o d z i e ż y ? C h y b a n i e , p o -

n i e w a ż n a s z a o r g a n i z a c j a n i e j e s t 
w s t a n i e z a ł a t w i ć w i e l u p r o b l e m ó w 
ś r o d o w i s k a m ł o d z i e ż o w e g o w n a -
s z y m z a k ł a d z i e . K a ż d y z g o d z i s i ę 
z t y m , że m ł o d z i e ż s t a n o w i o k . 
70" o o g ó ł u z a t r u d n i o n y c h p r a c o w -
n i k ó w . 

C z y t o n i e j e s t w a ż n e , że w i ę k -
s z o ś ć , s z c z e g ó l n i e m ł o d y c h p r a c o w -
n i k ó w , k t ó r z y o d e s z l i z n a s z e g o 
z a k ł a d u , o d e s z ł a g ł ó w n i e z p o w o -
d u n i e m o ż l i w o ś c i o t r z y m a n i a 
m i e s z k a ń w c i ą g u n a j b l i ż s z y c h k i l -
k u la t? 

C z y t o w a ż n e , że n a s i p r a c o w -
n i c y n i e m a j ą g d z i e s p o t k a ć s i ę 
p o g o d z i n a c h p r a c y w e w ł a s n y m 
ś r o d o w i s k u ? 

A c o d z i e j e s i ę w d z i a ł a l n o ś c i 
k o ł a ? A b y o d p o w i e d z i e ć n a t o 
p y t a n i e t r z e b a n a j p i e r w p o z n a ć 
c z ł o n k ó w n a s z e j o r g a n i z a c j i , a n a -
s t ę p n i e z a j ą ć s i ę r e a l i z a c j ą p l a n u 
j a k i s a m y m p l a n e m p r a c y z a r z ą -
d u k o ł a . T r z e b a w t y m m i e j s c u 
o d n o t o w a ć s p o t k a n i e e g z e k u t y w y 
P O P z z a r z ą d e m k o ł a Z M S . B y ł o 
t o d o ś ć i s t o t n e s p o t k a n i e d l a d a l -
s z e j d z i a ł a l n o ś c i n a s z e g o k o ł a . P o 
w y s ł u c h a n i u p r o j e k t u p l a n u d z i a -
ł a l n o ś c i k o ł a p r z e d s t a w i o n e g o 
p r z e z k o l . J e r z e g o N i e s t ę p s k i e g o , 
p o d c z a s d y s k u s j i s ł u s z n i e z a u w a ż o -
n o , iż s a m p l a n n a n a s z e w a r u n k i 
j e s t d o b r y , a l e n i e m o ż n a z a w ę ż a ć 
s i ę d o j e d n e g o k i e r u n k u d z i a ł a n i a . 

A j e s t n a d c z y m p o m y ś l e ć i n a -
s t ę p n i e w p r o w a d z i ć t o w ż y c i e . 
P i e r w s z o p l a n o w ą s p r a w ą w y d a j e 
m i s i ę r o z p o c z ę c i e w ł a ś c i w e j a d a -
p t a c j i s p o ł e c z n o - z a w o d o w e j m ł o -
d y c h u c z n i ó w i p r a c o w n i k ó w . N a -
s t ę p n ą s p r a w ą j e s t z a k t y w i z o w a -
n i e n a s z y c h c z ł o n k ó w w p r o c e -
s i e p r o d u k c y j n y m p r z e z s t w o r z e n i e 
b r y g a d p r a c y s o c j a l i s t y c z n e j . 

M o ż l i w o ś c i n a t y m p o l u p o m i -
m o p o z o r ó w są b a r d z o d u ż e . W 
z a s a d z i e p o s i a d a m y r e a l n e s z a n s e 
s t w o r z e n i a b r y g a d ma k a ż d y m w y -
d z i a l e p r o d u k c y j n y m . O c z y w i ś c i e 
— w ł ą c z a j ą c d o n a s z e j a k c j i s z e r -
s z y k r ą g m ł o d z i e ż y . 

T r z e b a k o n i e c z n i e s t w o r z y ć o d p o -
w i e d n i k l i m a t d l a T u r n i e j ó w M ł o -
d y c h M i s t r z ó w T e c h n i k a ( T M M ^ i 
i G o s p o d a r n o ś c i ( T M M G ) . S z c z e -
g ó l n i e w ł a ś n i e t e f o r m y  n a l e ż y 
r o z p o w s z e c h n i ć w ś r ó d m ł o d z i e ż y . 
Z d a j e m y s o b i e d o s k o n a l e s p r a w ę , 
j a k i e e f e k t y  e k o n o m i c z n e kryi--> 
s i ę za t y m i t u r n i e j a m i : a o d n a s 
s a m y c h z a l e ż y , c z y b ę d z i e m y m o -
g l i j e w y z w o l i ć z p r a k t y c z n e g o 
z a m r o ż e n i a . 

S k o r o p o r u s z y ł e m już s p r a w ę 

t u r n i e j ó w , n a l e ż y p r z y p o m n i e ć o 
j e s z c z e j e d n y m , k t ó r y n i e z o s t a ł 
j e s z c z e u j ę t y w p l a n i e p r a c y z a r z ą -
d u . P l e b i s c y t na „ N a j l e p s z e g o N a -
u c z y c i e l a i W y c h o w a w c ę M ł o d z i e -
ż y " , bo to w ł a ś n i e m i a ł e m na 
u w a d z e , j e s t a k c j ą , d z i ę k i k t ó r e j 
m o ż e m y p o z y s k a ć d o p o m o c y s z e r -
s z y k r ą g l u d z i , k t ó r y m s p r a w y 
n a s z y c h m ł o d y c h k o l e ż a n e k i k o -
l e g ó w n i e są o b c e . A c o t o a n a -
c z y , w i e d o s k o n a l e w i ę k s z o ś ć z 
n a s , g d y ż ł ą c z y s i ę t o z l e p s z ą p r a -
cą , w i ę k s z ą w y d a j n o ś c i ą o r a z l e p -
szą a t m o s f e r ą  w s t o s u n k a c h m i ę -
d z y l u d z k i c h w ś r ó d m n i e j s z e g o l u b 
w i ę k s z e g o g r o n a p r a c o w n i k ó w . 

N i e są t o p r o p o z y c j e aż t a k 
t r u d n e , a b y n i e możina b y ł o i c h 
z r e a l i z o w a ć , t y l k o p o t r z e b n a j e s t 
d o t e g o w i ę k s z a a k t y w n o ś ć c z ł o n -
k ó w n a s z e g o k o ł a . 

S a m a l e g i t y m a c j a c z ł o n k o w s k a 
n i e p o w i n n a b y ć w i z y t ó w k ą c z ł o n -

ka n a s z e j o r g a n i z a c j i , g d y ż m i m o 
w e r y f i k a c j i ,  w ś r ó d c z ł o n k ó w n a -
s z e g o k o ł a m a m y r ó w n i e ż i 
t a k i c h , k t ó r z y n i e c z u j ą s i ę j e s z -
c z e w p e ł n i c z ł o n k a m i n a s z e j o r -
g a n i z a c j i . 

J e s t u n a s j e s z c z e i i n n a s t r o -
na d z i a ł a l n o ś c i m a j ą c a na c e l u z a -
b e z p i e c z e n i e c z a s u w o l n e g o m ł o -
d z i e ż y o r a z d z i a ł a l n o ś ć p r o g r a m o -
w a c z y s t o o r g a n i z a c y j n a z g o d n a 
ze S t a t u t e m Z M S , k t ó r a n a k r e ś l a 
n a m z a d a n i e w y c h o w a n i a m ł o -
d z i e ż y w d u c h u p a t r i o t y c z n y m . 
D o t e g o p o t r z e b n a j e s t o c z y w i s c i a 
p r a c a i d e o w o - k s z t a ł c e n i o w a . W S A 
c z y U R - y s a m e t e j s p r a w y n i e 
r o z w i ą ż ą . I s t n i e j e b o w i e m o g r o m -
n e z a p o t r z e b o w a n i e w ś r ó d m ł o d z i e -
ż y , a b y s a m a m o g ł a d o j ś ć d o w ł a s -
n y c h w n i o s k ó w , d l a j a k i c h c e l ó w 
i p o t r z e b o r g a n i z a c j e s p o ł e c z n o - p o -
l i t y c z n e i s t n i e j ą w n a s z y m u s t r o j u . 

K s z t a ł c e n i e w ą s k i e g o a k t y w u n i e 
j e s t r o z w i ą z a n i e m , k t ó r e p o m o ż e 
p o d n i e ś ć r a n g ę c z ł o n k a Z M S . J e -
d y n y m w y j ś c i e m j e s t u c z e s t n i c t -
w o w s z k o l e n i a c h P O P , g d y ż i n -
n e g o s p o s o b u w n a s z y c h w a r u n -
k a c h n i e s t w o r z y m y . A m o ż e 
s t w o r z e n i e d y s k u s y j n e g o f o r u m 
p o m o g ł o b y , n a m c h o c i a ż c z ę ś -
c i o w o w y j ś ć z i m p a s u . 

W n a s z y m z a k ł a d z i e j e s t r o z w i -
n i ę t a s z c z e g ó l n i e i w z a s a d z i e t y l -
k o j e d n a f o r m a  d z i a ł a l n o ś c i k o ł a ; 
m a m t u n a u w a d z e o c z y w i ś c i e 
s p r a w ę k u l t u r y . D o t e g o n a w e t d o -
s z ł o , ż e k i l k a o s ó b z a d a ł o m i p y -
t a n i e : „ c z y k o ł o j e s t o r g a n i z a c j ą 
Z M S , c z y z a k ł a d o w y m o ś r o d k i e m 
k u l t u r y " . — M o ż e b y ł o w t y c h 
p y t a n i a c h t r o c h ę p r z e s a d y , j e d n a k 
fakt  p o z o s t a j e f a k t e m ,  że t o o g r a -
n i c z e n i e s w o j e j d z i a ł a l n o ś c i i t o 
n i e z a w s z e na t e r e n i e n a s z e g o z a -
k ł a d u j e s t d l a c z ę ś c i n i e w t a j e m -
n i c z o n e j z u p e ł n i e n i e z r o z u m i a ł e . 

O c z y w i ś c i e d z i a ł a l n o ś ć n a s z e g o 
k o ł a n a z e w n ą t r z w y g l ą d a e f e k -
t o w n i e i j e s t d u ż a . T y l k o c z y n i e l e -
p i e j i u c z c i w i e j j e s t z d o b y w a n i e 
t e g o w s z y s t k i e g o od w ł a s n e g o 
p o d w ó r k a ? 

W s p ó ł u d z i a ł k o ł a w d z i a ł a l n o ś c i 
t a k i c h o r g a n i z a c j i z a k ł a d o w y c h j a k 
T K K F , P T T K , n a j ł a g o d n i e j r z e c z 
u j m u j ą c j e s t b a r d z o m a ł y , a p r z e -
c i e ż i na t y m p o l u n i e t y l k o d l a 
n a s z y c h p r a c o w n i k ó w a l e r ó w n i e ż 
i d l a s a m e g o k o l a m o ż n a z r o b i 
w i e l e d o b r e g o . 

C o n i n i e j s z y m p o d a j ę d o roz -
p a t r z e n i a z a r z ą d o w i k o ł a Z M S v\ 
O Z G r a f . 

M i c h a ł Z a w a d z k i 

Na zebraniu naszej organi -
zacji ZMS w dniu 13.7.1974 r., 
w obecności wiceprzewodniczą-
cego Zarządu  Miasta i Powia-
tu został w y b r a n y nowy skład 
osobowy Zarządu  ZMS, dzia-
łający  w Olsztyńskich Zakła-
dach Graficznych: 

przew. — J. Niestępski 
z-ca p r z e w . — H. Jemie ln iak 
ska rbn ik — R. Brys iak 
członek — M. Pato ła 
członek — W. Pytel 

Za kadenc j i obecnego Z a -
rządu  należy do tu te j sze j o rga-
nizacji ZMS 29 członków. Pe łna 
działalność na terenie zak ła -
du i nie tylko — wszędzie tam, 
gdzie młodzież, j e j praca i 
wspólne za in teresowania . Jes t 
to na pewno jedno z ambi t -
nych założeń pracy, każde j o r -
ganizacj i ZMS działa jącej  w 
środowisku, gdzie jest j e j w ięk -
szość. 

F a k t — w naszym zakładzie 
dużą  liczebność s tanowi g w a r -
dia młodych ludzi. 

F a k t — powołana jest i dzia-
ła organizac ja ZMS. Cóż, jak 
do te j pory ak tywny udział w 
j e j życiu bierze tylko dosłow-
nie Zarząd  i pa ru członków 
— niestety. 

Zas t rzegam sobie, że będąc 
członkiem tejże organizacj i w 
ubiegłym roku mia łem możli-
wość przekonać się, że mimo 
s t a rań Zarządu  naszej o rgani -
zacji ZMS wiele osób legity-
mowało się tylko j e j człon-
kos twem, czekając  aż coś się 
„wydarzy" , bo wówczas może 
„przydać się książeczka 
ZMS-u" . 

Nie! — to wielkie n ieporo-
zumienie. Zeby tego uniknąć, 
pracę w obecnej kadenc j i 
przedstawicie le naszej o rgani -
zacji, po uzgodnieniu z wice-
przewodn. ZMiP ZMS kol. Sko-
w r o ń s k i m postanowil i p rzepro-
wadzić weryf ikację  członków. 

Nie chcemy zniechęcać do 
pracy z nami , a wręcz prze-
ciwnie. Rozpocząć  działalność 
w si lnej grupie ludzi, którzy 
swoim przyk ładem zmobil izują 
innych. Wierzę, że tak się s t a -
nie. — 

A Zarząd?  Już na p i e rw-
szych zebraniach k i e r u n k u j e -
my naszą  działalność, k tóra po 
p rzedysku towan iu z członkami 
mia łaby możliwie realną  op ra -
wę naszej całorocznej wspól -
ne j pracy. 

Jedną  z ważnych sp raw jest 

szkolenie członków ZMS, k tóre 
w wyznaczonych dniach od-
bywać się będzie cały rok. Nie 
będziemy przeprowadzać tego 
u nas, na mie jscu , lecz k ie ro-
wać naszych członków do Za -
rządu  Miasta ZMS. 

A co było? — 4.01.1975 r. — 
bardzo udany wieczór k lubo-
wy w „Propozycjach" . — 
18.01.1975 r. — dla a k t y w n y c h 
członków rozprowadzone zos-
tały zaproszenia na koncer t w 
Fi lharmonii , zaproszenia na 
dyskoteki . Miesiąc  luty — z 
okazj i XXX-lec ia Wyzwolenia 
Olsztyna — wieczór poezji, 
spotkanie z oficerem  W.P. Za-
kończenie ku r su tańca, który 
p rowadzony był również w 
styczniu. „Tłusty czwar tek" — 
w klubie „Mozaika", t am też 
11 lutego t r adycy jne „ostatki". 
Tak więc wyglądałaby  strona 
nasze j jeszcze n iepewnie za-
g r u n t o w a n e j działalności. 

2.1.br. odbyło się w Warsza -
wie V P lenum Rady Główne j 
FS ZMP poświęcone omówie-
niu p rawie 2- le tn ie j działal-
ności Federac j i oraz wytycze-
niu głównych k i e runków dzia-
łania polskiego ruchu młodzie-
żowego w 1975 roku. 

Główne poczynania człon-
ków Federac j i będą  skierowa-
ne na wzmożenie pracy ideo-
w o - w y c h o w a w c z e j wśród mło-
dzieży. Przybl iżenie p rog ramu 
P Z P R i zadań stojących  przed 
na rodem pozwoli młodzieży po-
znać nie tylko t rudne la ta wa l -
ki i odbudowy, ale pomoże 
również a k t y w n e m u uczestnic t -
wu w rozbudowie socjal is tycz-
ne j Ojczyzny. 

A k t y w n e m u udziałowi w 
pomnażan iu dorobku nasze j 
Ojczyzny, pa t ronować będą 
ważne wydarzen ia , k tóre ob-
chodzić będziemy w tym r o k u : 
— VII Zjazd P Z P R i 
X X X Rocznicę Zwycięs twa 
nad faszyzmem. 

Każde z tych dwóch w y d a -
rzeń ma swoją  wymowę. Mło-
dzież wszystkich Związków 
skupiona w FS ZMP działa 
pod ideowo-pol i tycznym kie-

Cóż, bardzo t rudno jest co-
kolwiek pode jmować i budo -
wać „jeżeli nie ma się w s p a r -
cia". 

Pełniąc  funkcję  p rzewodn i -
czącego  w imieniu swoim i 
Zarządu,  proszę o Waszą,  K o -
leżanki i Koledzy, pomoc w 
u a k t y w n i e n i u pracy o rgan iza -
cji , w s tworzen iu grupy s i lne j 
i p r ę ż n e j w dzia łaniu . 

Mus imy zmienić opinię, że tu 
się nic nie dzieje, nic nie robi. 
Proszę , p o p r a c u j m y wszyscy 
razem, a dopiero w t rakc ie 
wspó lne j p r a c y w y c i ą g a j m y 
wnioski . G w a r a n t u j e n a m to 
a r tyku ł 12 i 13 S t a t u t u Z M S : 
„ P r a w o członka Związku  do 
wypowiadan ia swych poglądów 
i rzeczowej k ry tyk i jes t za -
g w a r a n t o w a n e s t a tu t em. I n -
s tancje i organizacje Związku 
winny wyciągnąć  z k ry tyk i 
odpowiednie wnioski p rak tycz -
ne". Jerzy Niestępski 

r o w n i c t w e m P Z P R i będąc 
bezpośredn im zapleczem Par t i i 
będzie bra ła a k t y w n y udział 
w p rzygo towan iach do VII 
Zjazdu P Z P R . 

Naszą  wizy tówką  w tych 
przygotowaniach jes t i n i c j a t y -
w a spo łeczno-produkcy jna pod 
has łem „Mój sukces — soc ja -
l is tycznej „Ojczyźnie". W tym 
haśle k r y j e się m a k s y m a l n e 
wykorzys tan ie p rog ramu . 
„Młodzież dla pos tępu" . — 
Praca rozumna , dok ładna i 
twórcza jest, a p r z y n a j m n i e j 
powinna być celem każdego 
młodego p racownika . 

Oprócz tych doniosłych 
s p r a w były poruszane jeszcze 
sp rawy właśc iwe j bazy, m a j ą -
cej na celu zabezpieczenie cza-
su wolnego młodzieży oraz 
p rzy ję to zweryf ikowany  p ro -
g ram „młodzież dla pos tępu" . 

Na zakończenie V P l e n u m 
RG ZMP przy ję to m.in. u c h -
wałę o wprowadzen iu w s p ó l -
ne j legi tymacj i cz łonkowskie j 
w Socjal is tycznych Związkach 
Młodzieży Polskie j . 

Michał Z a w a d z k i 

Kwadratura koła 

Kierunek - aktywizacja ruchu 
młodzieżowego 
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KRÓTKIE  SPIĘCIA 
Do półmrocznej  palarni  wszedł 

zdenerwowany  mężczyzna. Wyjął 
z pacziki  na wpół wykruszonego 
papierosa trzęsącą się ręką. wło-
żył do  luf/ci  i zaczął  bezskutecz-
nie szukać  w kieszeni  zapałek. 

Cóż  go tak zdenerwowało?  Chy-
ba mało zarobił?  Dziś  dzień  wy-
płaty  a prawdę  mówiąc, nie ma 
co zapalić. 

Moje  rozumowanie przerwało 
dość  głośne  wejście  dwóch  spra-
gnionych papierosa pracowników. 
Odwróceni  tyłem  do okna wzajem-
nie częstowali  się ,, klubowymi''. 
Po pierwszym dymku  odwrócili 
się. Dostrzegli  siedzącego  mężczyz-
nę i witając  się podali  mu rękę, 
zajmując obok niego wolne  krze-
sła. 

— Dajcie chłopaki  ognia... Błys-
nął dość  duży  płomień  z gazowej 
zapalniczki.  Że  zdziwieniem  jeden 
z przybyłych  zapytał:  — Dzisiaj 
palisz  takie  pety? — Nie  stać  cię 
przy wypłacie  na całego papiero-
sa? — wtrącił  drugi. 

— Może  i nie stać,  daj  ognia i 
nie gadaj! 

Coś  taki  zły? lewą nogą wsta-
łeś? 

Zaciągnął  się głęboko  i odrzekł. 
— Wstałem  jak każdy  normalny 
człowiek,  lecz  takie  traktowanie 
może i garbatego  z równowagi 
wyprowadzić. 

..Teraz  sobie ulży.  Ma  się przed 
kim wygadać"  — pomyślałem  i 
czekam na dalszy  ciąg dyskusji. 

— Powiedz  co cię tak zdenerwo-
wało? Może  m a s z kłopoty  rodzin-
ne czy za-wodowe? 

— Nie  mam ani pierwszych ani 
drugich.  Po prostu nie wziąłem 
dziś  poborów. 

Pewnie  się spóźniłeś,  weźmiesz 
jutro,  ale to nic powód  do wisiel-

czego nastroju.  Chcesz,  to ci po-
życzę stówę. 

— Do pracy przyszedłem  normal-
nie, a stówy od  ciebie nie wezmę. 

— Trudno  cię zrozumieć,  pozor-
nie jest  wszystko  w porządku,  a 
w rzeczywistości  coś się stało. 

— Ano tak, stało  się. — Posłu-
chajcie... Do pracy przyszedłem  o 
13,30. Pytam  kolegów,  czy już pła-
cą. Otrzymałem  odpowiedź  twier-
dzącą.  Wyszedłem  na ulicę  do  żo-
ny. Poprosiłem  aby chwilę  zacze-
kała (spieszyła  się do  zamówionej 
kolejki).  Poszedłem  na oddział  po 
pobory. Zamiast  wypłaty  otrzyma-
łem odpowiedź,  że jeszcze za 
wcześnie,  a po pieniądze  mam się 
zgłosić  o 13.50. Zapytałem  dlaczego 
przed  samą 14,00. Mam  drugą 
zmianę, inni już pobrali.  — Ano, 
tak przed  samą 14,00 i basta! 

— Pewnie  obawiano się, abyś nie 
wyskoczył  po „połówkę"? 

— Może  i tak,  ale to nie powód 
żeby ktoś  listę  płacy mi sprzątnął 
z przed  nosa i do  czekającej  żony 
odesłał  z kwitkiem.  Jak  bym chciał 
kupić  „połówkę",  to kupił  bym 
i po 14,00. 

— No  i co dalej?  Nie  poszedłeś 
ze skargą do  dyrektora  łub gł. 
księgowego? 

Nie,  byłem tak zaszokowany, że 
nie stać  mnie było na logiczną 
reakcję. Poczułem  się tak. jak by 
mnie ktoś  publicznie  uderzył  w 
twarz,  jak by mi odebrał  moją 
godność.  Wyszedłem  na korytarz. 
Nie  mogłem pojąć postępowania 
przełożonego,  który  innym płaci 
a mnie każe przyjść  później. 

— A co z czekającą na wypłatę 
żoną? 

— Cóż  innego mogłem zrobić. 
Powiadomiłem  ją, że dziś  pienię-
dzy  nie otrzyma. 

— A co na to żona? 
— To,  oo od  niej usłyszałem,  nie 

będę  wam powtarzał.  Sami może-
cie wiedzieć,  c o może powiedzieć 
kobieta  czekająca na pieniądze 
(z  zamówioną kolejką  w skle-
pie), których  z powodu  ludzkiej 
przekory nie otrzymuje. 

— Tak,  to rzeczywiście  drobna 
sprawa, a wielki  dla  ciebie wstyd. 

— Jestem  tak zdenerwowany,  że 
nie mogę dziś  pracować.  Dajcie 
jeszcze jednego  papierosa. Trochę 
sobie pogadałem  i to mi ulżyło. 

Dyskusja toczyła  się dałej... 
a jej treść  nie nadaje  się do  druku. 

— Oj, Oj, do  czego to ludzie  są 
zdolni,  ażeby jeden  drugiemu  ży-
cie uprzykrzyć. 

Mój  organizm „zapotrzebował" 
nikotyny.  Usiadłem  na krześle.  Za-
ciągnąłem  się błękitnym  dymkiem 
i oto co usłyszałem: 

— Idziemy  po pracy na piwko? 
— Dzisiaj  nie mogę. — Nie  masz 
forsy?  Nie  przejmuj się, dziś  ja 
s t a w i a m . — N i e chodzi  o to, kto 
stawia,  lecz  naprawdę  nie mogę. 
— Nie  łam się, będzie  ci lepiej 
obiad  smakował.  A we dwójkę 
piwko lepiej  się pije. — Dziękuję 
ci. ale dziś  naprawdę  nie mogę. 
Muszę  dłużej  zostać.  — Pracujesz 
w nadgodzinach,  czy z normą kru-
cho? — Nie  mam godzin  nadlicz-
bowych, ani do  normy mi nie 
brakuje. Ale jeśli  jutro  do  14.00 
nie oddam  karty,  to mogę nie 
otrzymać  premii.  Tego  mi chyba 
nie życzysz? — Karta,  pracy t o 
niewielki  problem.  Poczekam  5 
minut,  chyba dłużej  ci nie zejdzie. 
— Nie  chodzi  tu o kartę  pracy, 
lecz  kartę  jakości.  Wyobraź  s o b i e , 
ż e m u s z ę ją wypełnić  za cały 
miesiąc. Problem  w tym, że bie-
żąco jej nic prowadziłem.  Czy  ja 

pamiętam co robiłem  dwadzieścia 
dni  temu. Jaki  to był numer za-
mówienia lub tytuł?  A rubryki 
trzeba wypełnić.  Po prostu muszę 
fantazjować,  aby zbliżyć  się do 
pozornej prawdy. 

— To  u was nie ma bieżącej kon-
troli  wykonanych prac? — Czy  ja 
wiem, i jest,  i jej nie ma. Są dni 
kiedy  sprawdzają  kilkakrotnie,  ale 
są także  tygodnie,  że sprawami 
tymi  nikt  się nie zajmuje. 

— Nie  wiem czy bujasz, czy 
mówisz prawdę,  ale ja cię nie 
rozumiem. Są reguły  do  których 
wyjątki  nie mają z a s t o s o w a n i a . 
N i e wyobrażam sobie-innej  kon-
troli,  jak dokładnego  sprawdzenia 
wykonanej produkcji,  a następnie 
wpisania do  karty  jakości  i pod-
pisania jej przez osobę do  tego 
upoważnioną. Jeśli  u was jest  tak 
jak mówisz, to przecież  wielka 
fikcja,  a kontrolą  jakości  na co 
dzień  nikt  się nie zajmuje. 

— Niestety,  takie  są fakty.  — 
— Komu  więc są potrzebne karty  ja-
kości  wypełnione  przez pracowni-
ka produkcyjnego  za ubiegły  mie-
siąc? Wiesz,  pachnie mi to jeśli 
nie wygodnictwem,  to przynaj-
mniej dużym nieporozumieniem. 

— Przestań  już mówić.  Rozgada-
łeś  się jak na wiecu. Zapal  sobie 
jeszcze jednego  papierosa, a ja 
w tym czasie wypełnię  w s p o k o j u 
tę k a r t ę i pójdziemy  na piwko. 

Trudno  w to uwierzyć,  co usły-
szałem. — Ale jeśli  to rzeczywis-
tość? 

Wreszcie  mam już to wszystko 
za sobą. — Cóż  to takiego?  — No, 
tę kartę  bhp. — Jaka  znów karta 
bhp? Pracuję  trzy  lata  i o czymś 
takim  nie słyszałem.  — Jak  to, 
nic robiłeś  analiz,  nic byłeś  na 

badaniach  specjalistycznych?  — 
Owszem byłem, ałe to nie o kartę 
bhp chodzi,  lecz  o okresowe pro-
filaktyczne  badania  lekarskie.  — 
— Nie  kłóćmy  się o nazwę karty. 
Może  się ona nazywać jak sobie 
życzysz. Ważne  jest  to, że jestem 
zdrowy  jak przysłowiowy  koń. A 
zdrowie  to najważniejszy  skarb 
człowieka.  — Jasne,  zdrowym  być 
to najważniejsza  rzecz. — Wiesz, 
ja też mam wszystko  bez zmian, 
lecz  taki  zdrowy  to nie jestem. 
Nie  ma się tych 20 lat  i od  czasu 
do  czasu coś zaboli,  czy za kłuje. 
Już  nie ten wzrok  i nie ten słuch. 
Do tej  profilaktyki  nie mam peł-
nego zaufania.  — Nie  mów głupot, 
przecież  diagnozy  wystawiają  le-
karze, a oni się na tym znają. 
— Znać  to się znają, ale  r o b i ą to 
„po łebku".  — Nie  żartuj,  przecież 
ponoszą za to pełną odpowiedzial-
ność.  — muszą liczyć  się z kon-
sekwencjami.  — Może  i tak.  Ale. 
dam ci przykład,  który  sam za 
siebie mówi. — Mów,  jestem bar-
dzo  ciekaw. — Otóż jeden  pracow-
nik naszego zakładu,  podobnie  jak 
ty przechodził  badania  laryngolo-
giczne,  wynik otrzymał  „bez 
zmian". Jednak  czul,  że słuch ma 
coraz słabszy. Nie  zaufał  tej  diag-
nozie i udał  się do  specjalisty,  ale 
z prywatną wizytą.  — Jestem  cie-
kaw jaką otrzymał  diagnozę?  Na 
p&w-no potwierdził  się poprzedni 
wynik. — Rozczarujesz  s i ę ! — 
W i e s z , c o otrzymał  po wnikliwych 
badaniach?  — S k i e r o w a n i e na le-
czenie szpitalne.  — Niemożliwe! 
A jednak  taka jest  prawda.  — Mo-
że i ja nie jestem taki  zdrowy  za 
jakiego  mnie uznano? 
— Może  ? ? ? 

Podsłuchał  i zebrał 
Kol  c c 
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DOBRY RZUT! 
Z g o d n i e z z a p o w i e d z i ą w o s t a t -

n i m n u m e r z e „ C z c i o n k i " , p o d a j e -
m y s z c z e g ó ł o w e o s i ą g n i ę c i a r e p r e -
z e n t a n t ó w G r y f u  w k r ę g l a c h w 
r o k u 1974. R o z g r y w k i l ig i k r ę g l a r -
s k i e j z a k o ń c z y ł y s i ę w p a ź d z i e r -
n i k u 1974 r. 

T a b e l a — k o b i e t y : 

1. P i w o s z 8 z w . 2675 pkt . 
2. Z d r o w i e 3 z w . 1939 p k t . 
3. T o r n a d o 3 z w . 1927 p k t . 

G r y f  2 z w . 1374 p k t . 
5. P u c h 1 z w . 1200 p k t . 

N a s z e p a n i e r z u c a ł y k r ę g l a m i w 
r ó ż n y c h s k ł a d a c h , m . in . U . 
Ś w i e r c z , E. E c h a u s t , H. J e m i e l -
n i a k , K. A d a m k o w s k a , D. J ę d r z e j -
c z a k . S p o ś r ó d n i c h n a j l e p s z y w y -
nik , z u p e ł n i e d o b r y , o s i ą g n ę ł a K . 

I d r u ż y n i e o d d r u g i e j r u n d y z a -
s t ę p u j ą c G. R y m k i e w i c z a . P o z o s t a l i 
c z ł o n k o w i e d r u ż y n y : W . M a r t u l , 
K. P o l s k i , J . P i o t r k o w s k i . 

W k o ń c o w e j p u n k t a c j i i n d y w i -
d u a l n e j K . P o l s k i z a j ą ł b a r d z o d o -
b r e — III m i e j s c e , u s t ę p u j ą c t y l -
k o r e n o m o w a n y m z a w o d n i k o m 
P i w o s z a . 

II d r u ż y n a G r y f u  r o z p o c z ę ł a s w ó j 
u d z i a ł o d d r u g i e j r u n d y , n i e m a j ą c 
z r e s z t ą szains n a l e p s z e m i e j s c e . 
C h o d z i ł o o to , b y s z e r s z y k r ą g 
d r u k a r z y z a p o z n a ł s i ę z tą c i e -
k a w ą i p a s j o n u j ą c ą grą . O k a z u j e 
s i ę , ż e r e z e r w y t e ż m a m y d o b r e . 
C h o d z i t y l k o o to , b y w b i e ż ą c y m 
r o k u j u ż z d e c y d o w a n i e s t a r t o w a ć 
w l i d z e . Z II d r u ż y n y n a j l e p s z y 
w y n i k w j e d n y m m e c z u o s i ą g n ą ł 
M. M i c h a l s k i — 167 p k t . 

W k o ń c u p a ź d z i e r n i k a u b . r o k u 

Reprezentanci Gryfu  I  w okręgach  (od  lewej): Wl.  Korejwo,  W.  Mar-
tul, R. Polski,  J.  Piotrowski  otrzymują  pamiątkowe  puchary z rąk 

tow. T.  Juchniewicza,  obok niego kol.  J.  Kozioł. 

A d a m k o w s k a — 115 p k t . D r u ż y n a 
ż e ń s k a o d d a ł a t e ż k i l k a m e c z ó w 
w a l k o w e r e m . G d y b y n a s z a d r u ż y n a 
r z u c a ł a w e w s z y s t k i c h m e c z a c h , 
s t a r t u j ą c z a w s z e w j e d n y m s k ł a -
dz i e , m i e j s c e j e j m o g ł o b y b y ć 
znaczmie l e p s z e . P o p r o s t u t r e m a , 
brak w i a r y w e w ł a s n e s i ł y n a s z y c h 
d z i e w c z ą t . N a u s p r a w i e d l i w i e n i e 
t r z e b a d o d a ć , że p a n i e m i a ł y r z a d -
ki k o n t a k t z k r ę g l a m i . P r z y l e p -
s z y c h c h ę c i a c h w r o k u b i e ż ą c y m 
n a s z e r e p r e z e n t a n t k i s t a ć na w i e l e 
w i ę c e j . 

T a b e l a — m ę ż c z y z n : 

1. P i w o s z I 14 z w . 9245 p k t . 
2. G r y f  I 9 z w . 8193 p k t . 
3. P i w o s z II 9 z w . 8021 p k t . 
4. T o r n a d o I 9 z w . 7970 p k t . 
5. T o r n a d o II 6 z w . 7255 p k t . 
6. Z d r o w i e 4 z w . 5099 p k t . 
7. R u c h 3 z w . 4390 p k t . 
8. G r y f  II 0 z w . 1968 p k t . 

W s p a n i a ł a p o s t a w a I d r u ż y n y ! Z 
p i ą t e g o m i e j s c a p o p i e r w s z e j r u n -
dzie n a s i k r ę g l a r z e w y w i n d o w a l i 
s i ę w k o ń c ó w c e n a d r u g i e m i e j s -
ce , a w a l k a b y ł a z a c i ę t a . W m i a r ę 
c z ę s t s z y c h s t a r t ó w d r u ż y n a ta c o -
raz b a r d z i e j s i ę „ c e m e n t o w a ł a " 
i s t ą d w ł a ś n i e s u k c e s y . — R e k o r -
dz i s tą G r y f u  j e s t Wł . K o r e j w o — 
193 pkt . , k t ó r y r o z p o c z ą ł s t a r t w 

o d b y ł s i ę t u r n i e j o p u c h a r k i e -
r o w n i k a o d d z i a ł u Z w . Z a w . P r a c . 
S p o ż . i C u k r . w O l s z t y n i e . W 
t u r n i e j u t y m n a s z e p a n i e s t a r t u -
j ą c w s k ł a d z i e : Z. S a g a n , E. 
E c h a u s t , H . J e m i e l n i a k i H. P i o -
t r o w s k a — z a j ę ł y III m i e j s c e . T o 
s a m o m i e j s c e z a j ę l i m ę ż c z y ź n i , 
u l e a j ą c d r u ż y n i e P i w o s z a I (479 
p k t ) i m i n i m a l n i e d r u ż y n i e T o r -
n a d o (442 pkt . ) . G r y f  z a l i c z y ł 440 
p k t . 

N a p o d s u m o w a n i u n a s i k r ę g l a r z e 
o t r z y m a l i b. ł a d n y p u c h a r i p a -
m i ą t k o w e „ o z d ó b k i " . 

J e ś l i d o d a m y , że tfze3"~naśi  k o -
l e d z y : W ł . K o r e j w o , W, M a r t u l , 
i K. P o l s k i r e p r e z e n t o w a l i O l s z t y n 
w m e c z u z L i p s k i e m w N R D i że 
K. P o l s k i z a j ą ł X I I m i e j s c e , w m i -
s t r z o s t w a c h P o l s k i j u n i o r ó w w 
k r ę g l a c h , k t ó r e o d b y ł y s i ę j e s i e -
n ią w K a t o w i c a c h , — t o z c a ł ą 
p e w n o ś c i ą m o ż e m y s t w i e r d z i ć , ż e 
p i e r w s z y s e z o n n a s z y c h k r ę g l a r z y 
w y p a d ł z n a k o m i c i e . „ B o j a ź l i w i " 
p o w i n n i w y c i ą g n ą ć s t ą d winioski , 
ż e m o ż n a d u ż o o s i ą g n ą ć , j e ś l i s i ę 
c h c e . O c z y w i ś c i e , ż e b y w y s z e d ł 
d o b r y rzut , n a l e ż y k o r z y s t a ć z 
k a ż d e j o k a z j i p o r z u c a n i a k r ę g l a m i . 

P . S . H a s ł o : D o b r y r z u t ! w j ę z y -
k u k r ę g l a r z y j e s t p o z d r o w i e n i e m 
p o d o b n i e j a k n p . „ c z e ś ć " . 

J . S T A N K I E W I C Z 

W skrócie! 
27.X.1974 r. o d b y ł s i ę t u r n i e j ko-

m e t k i o p u c h a r ZG T K K F n a 
s z c z e b l u w o j e w ó d z k i m . 

W t u r n i e j u t y m w g r u p i e s e -
n i o r e k c z t e r y p i e r w s z e m i e j s c a 
z a j ę ł y r e p r e z e n t a n t k i G r y f u  w 
k o l e j n o ś c i : 

1. D . K o r s a k , 2. D . J ę d r z e j c z a k , 
3. E. P i o t r o w s k a , 4. U. Ś w i e r c z . 

w g r u p i e m ę ż c z y z n d o 35 l a t : 5. 
M. Z a w a d z k i , 6. A . S k ł a d o w s k i , 
7. K. Z a h o r s k i . W g r u p i e m ę ż c z y z n 
p o w y ż e j 35 l a t : 1. J. C w i ę k a ł a , 2. 
J . S t a n k i e w i c z . 

W d n i u 9.11.75 r. Z M T K K F z o r -
g a n i z o w a ł t u r n i e j s i a t k ó w k i z o -
k a z j i 30 r o c z n i c y w y z w o l e n i a Ol-
s z t y n a . N a s i s i a t k a r z e p o w y g r a -
n i u m e c z u 2:1 z K Z Z R i Ł w na -
s t ę p n y m m e c z u p r z e g r a l i z d r u -
ż y n ą K W MO i o d p a d l i z d a l s z y c h 
g i e r . 

ZWYCIĘSTWO 
GRYFU 

w turnieju 
warcabowym 
W d n i u 1 l u t e g o br. o g n i s k o 

,Gryf '  z o r g a n i z o w a ł o n a z l e c e n i e 
ZM T K K F , t u r n i e j w a r c a b o w y d l a 
u c z c z e n i a 30 r o c z n i c y w y z w o l e n i a 
m . O l s z t y n a . T u r n i e j m i a ł b a r d z o 
i n t e r e s u j ą c y p r z e b i e g i z g r o m a -
dz i ł 37 o s ó b z t e r e n u m i a s t a , a 
n a w e t b y ł j e d e n u c z e s t n i k z K ę -
t r z y n a . 

W ś r ó d k o b i e t z w y c i ę ż y ł a U . 
Ś w i e r c z , 2. E. P i o t r o w s k a , 3. D. 
K o r s a k , 4. T. D a n i s z e w s k a , 5. E. 
M i k o ł a j c z y k — w s z y s t k i e z G r y f u . 

W e l i m i n a c j a c h m ę ż c z y z n u c z e s t -
n i c z y ł o 32 w a r c a b i s t ó w . D o f i n a ł u 
p r z e s z ł o d z i e w i ę c i u , a k o l e j n o ś ć 
b y ł a n a s t ę p u j ą c a : 1. M. K r z e m i ń -
sk i ( N B P ) , 2. J . L i s i ń s k i (Sp . 
„ G w a r a n c j a " ) , 3. Cz. R u t k o w s k i 
(Sp. „ U s ł u g a " ) . 

N a j l e p s z y m z G r y f u  b y ł B . F i -
l i m o n o w , k t ó r y z a j ą ł 8 m i e j s c e . 

D r u ż y n o w o z w y c i ę ż y ł G r y f  — 40 
pkt . p r z e d N B P — 8 pkt . i M P K 
— 7 pkt . W t u r n i e j u s t a r t o w a l i re -
p r e z e n t a n c i 12 o g n i s k l u b z a k ł a d ó w 
p r a c y . 

LIGA MIĘDZYZAKŁADOWA 
M i ę d z y z a k ł a d o w a l i g a s i a t k ó w k i 

m ę ż c z y z n , k t ó r e j o r g a n i z a t o r e m 
j e s t Z M T K K F w O l s z t y n i e o s i ą g -
n ę ł a p ó ł m e t e k . 

T a b e l a I l i g i 

1. A R T 6 2 13 6 
2. K W MO 5 3 12 7 
3. C h e m i k 5 3 11 6 
4. T e m i d a 5 3 11 6 
5. W i c h e r e k 5 3 11 9 
6. T o r n a d o 4 4 10 11 
7. W ę z e ł 4 4 10 11 
8. G r y f  I 2 6 7 14 
9. W i c h e r 0 8 3 16 

c z y ł a j u ż r o z g r y w k i , a k o l e j n o ś ć 
z e s p o ł ó w j e s t n a s t ę p u j ą c a : 

1. W i c h e r e k 10 21:1 
2. Z d r o w i e 8 17:6 
3. E l e k t r o n 5 11:10 
4. W P T O 3 7:14 
5. G r y f 2 4:16 
6. Z U R i T 2 4:16 

N a s i s i a t k a r z e w y g r a l i w I r u n -
d z i e z T o r n a d o i W i c h e r k i e m II; 
g r a j ą c w s k ł a d z i e : M a r t u l , K a c z -
m a r c z y k , C h m u r a , J a s z e w s k i , 
P o l s k i . M i c h o ń i M i e z i a n . 

N a s z a d r u ż y n a g r a ł a n a j c z ę ś c i e j 
w s k ł a d z i e : K o r s a k , E c h a u s t , 
Ś w i e r c z , J ę d r z e j c z a k , P i o t r o w s k a . 

L i g a s z a c h o w a 

S z a c h i ś c i r ó w n i e ż r o z e g r a l i I 
r u n d ę w l i d z e . K o l e j n o ś ć z e s p o ł ó w 
j e s t n a s t ę p u j ą c a : 

T a b e l a II l i g i 

1. B u d o w l a n i 
2. P e l i k a n 
3. G a z y 
4. S a l a m i 
5. K Z Z R i Ł 
6. Z S B 
7. S k a n d a 
8. J e z i o r o Dł . 
9. G r y f  II 

10. Z U R i T 

9 p k t . 
8 " 
6 " 
6 " 
5 " 
4 " 
3 " 
2 " 
2 " 
0 " 

1. W i c h e r e k 
2. G r y f 
3. T o r n a d o 
4. S a l a m i 
5. K Z Z R i Ł 
6. P o j e z i e r z e 
7. M P K 
8. T a r a n e k 

19,5 p k t . 
19,5 " 
18 
14,5 " 
14 

8 
7,5 " 
7 

II d r u ż y n a G r y f u  /nie m a s t a ł e g o 
s k ł a d u , a n a j c z ę ś c i e j g r a l i w n i e j : 
M a ć k o w i a k , Z a w a d z k i , N a ś c i s z e -
w s k i , K o n i e c z . n y , M. i J . S t a n -
k i e w i c z . 

S z a c h i ś c i g r a l i w s k ł a d z i e : H . 
P a n a s , W . Z a c h a l s k i , M. Z a w a d z k i , 
J. S t a n k i e w i c z . W p i e r w s z e j r u n -
d z i e o d d a l i 3 p a r t i e w a l k o w e r e m . 

D r u ż y n a G r y f u ,  g r a j ą c a w l i d z e 
t e n i s a s t o ł o w e g o p o p r z e g r a n i u 
t r z e c h m e c z ó w — w y c o f a i n a  z o -
s t a ł a z l ig i z p o w o d u b r a k u m o ż -
l i w o ś c i t r e n o w a n i a . 

OBOWIĄZEK CZY DOWOLNOŚĆ? 
Z a w a r t e w t y t u l e p y t a n i e d o t y -

c z y o p ł a c a n i a s k ł a d e k p r z e z c z ł o n -
k ó w O g n i s k a G r y f  w 1974 r. N a 
w s t ę p i e p o s ł u ż ę s i ę s z c z e g ó ł o w y m 
w y l i c z e n i e m d o c h o d ó w ze s k ł a -
d e k . 
1. D o m i n i k S t e f a n  — z e c e r n i a — 
11 c z ł o n k ó w = 550 zł, 2. P o l s k i 
K a r o l — c h e m i g r a f i a  — 7 = 120 zł , 
3. S t a n k i e w i c z J e r z y — g a z e t a — 

SPOTKANIE 
SAMORZĄDU 

ROBOTNICZEGO 
ze sportowcami 

W d n i u 16.XI.1974 r. o d b y ł o s i e 
u r o c z y s t e s p o t k a n i e p r z e d s t a w i c i e l i 
d y r e k c j i O Z G r a f .  i S a m o r z ą d u Ro-
b o t n i c z e g o z a k t y w e m o g n i s k a i 
w y r ó ż n i a j ą c y m i s i ę s p o r t o w c a m i . — 

W s p o t k a n i u u c z e s t n i c z y l i : d y -
r e k t o r d / s t e c h n i c z n y c h T. W o j -
n icz , II s e k r e t a r z P O P K. Czar-

n e c k i , p r z e w o d n i c z ą c y RR T. J u c h -
n i e w i c z , p r z e w o d n i c z ą c y RZ Br . 
A d a m o w s k i o r a z c z ł o n e k Z a r z ą d u 
K o ł a Z M S I. K o z i o ł . 

P o s k r ó t o w y m o m ó w i e n i u o s i ą g -
n i ę ć s p o r t o w y c h p r z e z p r e z e s a 
o g n i s k a J. S t a n k i e w i c z a , d y r e k t o r 
T. W o j n i c z w c i e p ł y c h s ł o w a c h 
o c e n i ł d z i a ł a l n o ś ć o g n i s k a w k r z e -
w i e n i u s p o r t u m a s o w e g o n a t e r e -
n i e z a k ł a d u . W r ę c z y ł o n r ó w n i e ż 
p a m i ą t k o w e p u c h a r y T e r e s i e S t a n -
k i e w i c z i W i t o l d o w i M a r t u l o w i za 
z w y c i ę s t w o w k o n k u r s i e na n a j -
a k t y w n i e j s z y c h s p o r t o w c ó w w l a -
t a c h 197J—1973. P o n a d t o k i l k a n a ś -
c i e o s ó b o t r z y m a ł o u p o m i n k i r z e -
c z o w e i l i s t y p o c h w a l n e . K o l e ż a n k i 
z Z M S u w s p ó l n i e z k i e r o w n i k i e m 
k .o . T. M i c h a l s k i m p r z y g o t o w a ł y 
ś w i e t l i c ę i c z ę ś ć r o z r y w k o w ą . P r z y 
„ m a ł e j c z a r n e j " z e b r a n e g r o n o 
s p ę d z i ł o b a r d z o p r z y j e m n i e w i e -
czór . 

Za z o r g a n i z o w a n i e t e g o s p o t k a -
nia s e r d e c z n e p o d z i ę k o w a n i e s k ł a -
d a j ą o r g a n i z a t o r o m — s p o r t o w c y . 

J . S t a n k i e w i c z 

15 = 790 z ł , 4. E c h a u s t E w a — 
p r z y g o t o w . offs .  — 8 = 430 zł , 
5. S k ł a d o w s k i A n d r z e j — m a s z y n y 
offs .  — 28 = 955 zł , 6. K r z y k o w s k a 
T e r e s a — a d m i n i s t r a c j a — 24 = 
455 zł , 7. P i o t r o w s k a E w a — i n -
t r o l i g a t o r n i a — 5 = 240 zł , D a n i -
s z e w s k a T e r e s a — i n t r o l i g a t o r n i a 
— 24 c z ł o n k ó w — 720 z ł , 8. M a -
t u s z e w i c z T a d e u s z — m a s z y n y t y -
p o — 5 = 150 zł , 9. W r ó b l e w s k i 
Z e n o n — l i n o t y p y 12 = 720 zł , 
10. K a c z m a r c z y k M i e c z y s ł a w — 
e l e k t r y c y — 3 c z ł o n k ó w = 180 zł . 

R a z e m c z ł o n k ó w o g n i s k a = 142, 
w p ł y w y ze s k ł a d e k z e b r a n y c h 
p r z e z s k a r b n i k ó w d z i a ł o w y c h = 
5.310 z ł o t y c h . G d y b y w s z y s c y 
c z ł o n k o w i e u r e g u l o w a l i s k ł a d k i w 
w y s o k o ś c i 5 z ł m i e s i ę c z n i e , t o 
p e ł n y d o c h ó d w y n i ó s ł b y w c i ą g u 
r o k u 8.520 z ł . Ł a t w o w i ę c w y l i c z y ć 
w j a k i e j w y s o k o ś c i w y s t ę p u j ą 
„ n i e d o b o r y " n a p o s z c z e g ó l n y c h o d -
d z i a ł a c h l u b w y d z i a ł a c h . S k ł a d k i 
c z ł o n k o w s k i e są u z u p e ł n i e n i e m d o -
t a c j i , j a k i e o t r z y m u j e o g n i s k o na 
d z i a ł a l n o ś ć z R a d y Z a k ł a d o w e j i 
z a k ł a d o w e g o f u n d u s z u  s o c j a l n e g o . 

N a c o w y d a w a n e są p i e n i ą d z e ? 
A w i ę c : n a z a k u p s p r z ę t u s p o r t o -
w e g o , n a o r g a n i z a c j ę i m p r e z s p o r -
t o w y c h , a w t y m : n a o p ł a c e n i e 
b o i s k i sa l s p o r t o w y c h , s ę d z i ó w , 
n a z a k u p d r o b n y c h u p o m i n k ó w 
i t p . O c z y w i s t ą j e s t s p r a w ą , że 
c z y m w i ę c e j o r g a n i z u j e s i ę z a -
w o d ó w i i m p r e z s p o r t o w y c h , t y m 
w y d a t k i w z r a s t a j ą . W y j a ś n i ć j e s z -
c z e n a l e ż y , ż e c a ł o ś ć w p ł y w ó w ze 
s k ł a d e k z u ż y t k o w a n a j e s t w y ł ą c z -
n i e ina p o t r z e b y o g n i s k a . Z e 
w z g l ę d ó w f o r m a l n y c h  ( p r o w a d z e -
n i e k s i ę g o w o ś c i ) o d p r o w a d z a n e są 
o n e d o k a s y R a d y Z a k ł a d o w e j . 

P o t y m w y j a ś n i e n i u w r a c a m d o 
m e r i t u m s p r a w y . P r a c a s p o ł e c z -
n y c h s k a r b n i k ó w d z i a ł o w y c h ( n a z -
w a u m o w i n a ) i s k a r b n i k a g ł ó w n e -

g o k o l . U r s z u l i Ś w i e r c z n i e j e s t 
ł a t w a . T o t e ż n i e k t ó r z y s k a r b n i c y 
„ z a ł a m u j ą " s i ę i r e z y g n u j ą ze 
z b i e r a n i a s k ł a d e k . N i e z a w s z e 
p r z e ł o ż e n i z e z w a l a j ą na k i l k u n a -
s t o m i n u t o w e o p u s z c z e n i e s t a n o w i s -
ka p r a c y — w i a d o m o p l a n y t r z e b a 
w y k o n y w a ć . C z ę ś ć c z ł o n k ó w „ z a -
p o m i n a " o t y m d o b r o w o l n i e p r z y -
j ę t y m na s i e b i e o b o w i ą z k u , a są 
i t a c y , k t ó r z y z ł o ś l i w i e n a z y w a j ą 
z b i e r a n i e s k ł a d e k ż e b r a n i n ą . 

T a k i e p o d e j ś c i e n i e k t ó r y c h o s ó b 
j e s t , d e l i k a t n i e m ó w i ą c , n i e t a k -
t o w n e . O g n i s k o G r y f  j e s t o g n i s -
k i e m z a k ł a d o w y m i s w o j ą d z i a -
ł a l n o ś c i ą s ł u ż y w p i e r w s z y m r z ę -
d z i e p r a c o w n i k o m O Z G r a f  i i c h 
r o d z i n o m . C z ł o n k i e m o g n i s k a m o ż e 
b y ć k a ż d y p r a c o w n i k ( o b y t a k 
b y ł o ) j e ż e l i m a o c h o t ę w e s p r z e ć 
f i n a n s o w o  k a s ę o g n i s k a . A l e j e ś l i 
k t o ś z d e c y d o w a ł s i ę z ł o ż y ć d e -
k l a r a c j ę c z ł o n k o w s k ą i p r z y j ą ć 
n i e w i e l k i e o b o w i ą z k i na s i e b i e , t o 
n i e c h j e w y p e ł n i a . U w a ż a m , ż e j e s t 
t o r a c z e j s p r a w a h o n o r o w a . 

Z a r z ą d O g n i s k a n i e m o ż e w y -
c i ą g n ą ć ż a d n y c h w i n i o s k ó w d y s c y -
p l i n a r n y c h w s t o s u n k u d o „ o p o r -
n y c h " c z ł o n k ó w , m o ż e i c h j e d y -
n i e s k r e ś l i ć z l i s t y t e k a k a e f o w -
c ó w . A l e p r z e c i e ż n i e o t o c h o d z i . 
G a r s t k a z a p a l e ń c ó w r o b i to , na 
c o i c h s t a ć , a b y u p r z y j e m n i ć w o l -
n e c h w i l e s w o i m k o l e ż a n k o m i k o -
l e g o m z z a k ł a d u p r a c y . P o d e j d ź m y 
w i ę c d o i c h p o c z y n a ń ż y c z l i w i e , 
b o w i e m u p r a w i a n i e s p o r t u n a j a -
k i m b ą d ź s z c z e b l u z a a w a n s o w a n i a , 
m a s w ó j u r o k . — 

D z i ę k u j ą c w i ę c s k a r b n i k o m za 
w ł o ż o n y w y s i ł e k , c e l o w o n i k o g o 
n i e w y r ó ż n i a m , a o c e n ę i c h p r a -
c y z o s t a w i a m c z ł o n k o m o g n i s k a . 

P r e z e s O g n i s k a 
J . S t a n k i e w i c z 

K w a r t a l n i k S a m o r z ą d u R o b o t n i c z e g o O Z G r a f .  „ C z c i o n k ą i S ł o w e m " , 
r e d a g u j e k o l e g i u m w s k ł a d z i e : P a w e ł B r o w a r s k i , J e r z y P i o t r o w s k i , 
Zof ia  P o k o r a . J ó z e f  R a d z i e w i c z , G e r a r d R y m k i e w i c z , W i t o l d S a g a n , 

J e r z y S t a n k i e w i c z . 
D r u k : O l s z t y ń s k i e Z a k ł a d y G r a f i c z n e  i m . S e w e r y n a P i e n i ę ż n e g o . 
Lz. 481/A (700 e g z . ) J -5 

W D N I U 18.V.1972 r. o d b y ł o 
s i ę k o l e j n e z e b r a n i e s p r a -
w o z d a w c z o - w y b o r c z e Za-
k ł a d o w e g o O g n i s k a 
T K K F G r y f .  N o w o w y -

b r a n y Z a r z ą d O g n i s k a r o z p o c z ą ł 
s w ą p r a c ę w s k ł a d z i e : J . S t a n k i e -
w i c z — p r e z e s , i n ż . M. W i e c z o -
r e k — w i c e p r e z e s , W. M a r t u l — 
w i c e p r e z e s , M. S t a n i s z e w s k a — s e -
k r e t a r z , U . Ś w i e r c z — s k a r b n i k , 
A . S z y m a ń s k i , J . W a s z k i e l , M. Z a -
w a d z k i i A . S k ł a d o w s k i — c z ł o n -
k o w i e . 

Z t e g o g r o n a w c i ą g u k a d e n c j i 
u b y l i : M. S t a n i s z e w s k a , a n a j e j 
m i e j s c e p o w o ł a n o E. E c h a u s t , i nż . 
M. W i e c z o r e k i J . W a s z k i e l . 

N a w s t ę p i e p r a g n ę p r z y p o m n i e ć 
o s i ą g n i ę c i a s p o r t o w e w l a t a c h 
1972—1974, a w i ę c w o k r e s i e o s t a t -
n i e j k a d e n c j i w / w Z a r z ą d u O g n i s -
k a . 

W t e l e g r a f i c z n y m  s k r ó c i e o s i ą g -
n i ę c i a t e w y g l ą d a j ą n a s t ę p u j ą c o : 
r o k 1972 — o g n i s k o G r y f  u c z e s t -
n i c z y ł o w 25 t u r n i e j a c h i r o z e g r a ł o 
20 m e c z ó w . D r u ż y n a n a s z a z a j ę ł a 
2 m i e j s c e w O g ó l n o p o l s k i m R a j d z i e 
M o t o r o w y m P o l i g r a f ó w  s z l a k i e m 
T y s i ą c l e c i a P a ń s t w a P o l s k i e g o . Z a -
j ę l i ś m y z e s p o ł o w o 1 m i e j s c e w i m -
p r e z a c h o r g a n i z o w a n y c h z o k a z j i 
T y g o d n i a K u l t u r y F i z y c z n e j w Ol-
s z t y n i e . Z w y c i ę s t w e m G r y f u  za -
k o ń c z y ł y s i ę z a w o d y t e n i s a s t o ł o -
ł o w p g o w W o j e w ó d z k i m Z l o c i e O g -
ui sk T K K F w P i s z u . R o z e g r a l i ś m y 

p a s j o n u j ą c y m e c z — g i g a n t z Og-
n i s k i e m C h e m i k , z a k o ń c z o n y re -
m i s e m 7 : 7. P o n a d t o G r y f  b y ł 
o r g a n i z a t o r e m X I I S p a r t a k i a d y Z a -
k ł a d o w e j , k t ó r a z g r o m a d z i ł a na 
s t a r c i e 300 p r a c o w n i k ó w OZGraf . 

R o k 1973 — u c z e s t n i c z y l i ś m y w 
19 t u r n i e j a c h i 74 m e c z a c h r o z e g r a -
n y c h w w i ę k s z o ś c i w r a m a c h l i g 
m i ę d z y z a k ł a d o w y c h . W r o k u t y m 

R o k 1974 z a p i s a ć n a l e ż y z ł o t y m i 
z g ł o s k a m i w d z i a ł a l n o ś c i o g n i s k a , 
n i g d y d o t ą d n i e b y ł a o n a t a k b o -
g a t a i r ó ż n o r o d n a , w i m p r e z y s p o r -
t o w e . W r o k u t y m r e p r e z e n t a n c i 
o g n i s k a u c z e s t n i c z y l i w 37 t u r n i e -
j a c h i o p r ó c z t e g o r o z e g r a l i 71 
m e c z ó w w l i g a c h m i ę d z y z a k ł a d o -
w y c h . Z a w o d y o d b y w a ł y s i ę z 
o k a z j i 29 r o c z n i c y w y z w o l e n i a O l -

- m o t o c y k l o w o - r o w e r o w y p r a c o w n i -
k ó w O Z G r a f ,  n a t r a s i e O l s z t y n -
- N o w a K a l e t k a . I m p r e z a t a z g r o -
m a d z i ł a ok . 200 o s ó b . T r z e c h z a -
w o d n i k ó w G r y f u :  Wł . K o r e j w o , 
W. M a r t u l i K . P o l s k i r e p r e z e n -
t o w a ł o O l s z t y n w m e c z u k r ę g l a r -
s k i m z L i p s k i e m w N R D . T e n 
o s t a t n i z a w o d n i k z a j ą ł X I I m i e j -
s c e w K r ę g l a r s k i c h M i s t r z o s t w a c h 

EFEKTY TRZYLETNIEJ DZIAŁALNOŚCI 
p r z y p a d ł a j u b i l e u s z o w a r o c z n i c a 
X V - l e c i a i s t n i e n i a O g n i s k a G r y f . 
9 c z e r w c a z o r g a n i z o w a l i ś m y u r o -
c z y s t e z e b r a n i e z t e j o k a z j i , z 
u d z i a ł e m k i e r o w n i c t w a z a k ł a d u , 
s a m o r z ą d u r o b o t n i c z e g o i g o ś c i z 
z e w n ą t r z . W i m p r e z a c h o r g a n i z o -
w a n y c h z o k a z j i T y g o d n i a K u l t u -
r y F i z y c z n e j z e s p o ł o w o z a j ę l i ś m y 2 
m i e j s c e . D o r o c z n a m a s o w a i m p r e z a 
X I I I S p a r t a k i a d a Z a k ł a d o w a z g r o -
m a d z i ł a n a s t a r c i e z a l e d w i e 150 
o s ó b . W e w s p ó ł z a w o d n i c t w i e O g -
n i s k T K K F n a s z c z e b l u m i e j s k i m 
O g n i s k o G r y f  s k l a s y f i k o w a n e  z o -
s t a ł o za c a ł o r o c z n ą d z i a ł a l n o ś ć za 
rok 1973 na 2 m i e j s c u , na p i ę ć -
d z i e s i ą t p u n k t o w a n y c h o g n i s k . 

s z t y n a , X X X - I e c i a P R L , 1 M a j a 
i 22 L i p c a o r a z z o k a z j i T y g o d n i a 
K u l t u r y F i z y c z n e j , X W o j e w ó d z -
k i e g o Z l o t u O g n i s k T K K F w 
S z c z y t n i e , o p u c h a r y C R Z Z i Z G 
T K K F . 

O g n i s k o G r y f  z o r g a n i z o w a ł o z a -
w o d y w s t r z e l a n i u z w i a t r ó w k i , 
r z u t a c h l o t k a m i i p o d n o s z e n i u c i ę -
ż a r k a d l a o g n i s k m i e j s k i c h d l a 
u c z c z e n i a 500 r o c z n i c y d r u k a r s t w a 
p o l s k i e g o . 

Z o k a z j i D n i a D r u k a r z a w s p ó l n i e 
z k o ł e m Z M S i R a d ą Z a k ł a d o w ą 
z o r g a n i z o w a l i ś m y i m p r e z ę d l a p r a -
c o w n i k ó w i i ch r o d z i n w N o w e j 
K a l e t c e . J a k o i m p r e z a w i o d ą c a 
o d b y ł s i ę 1 r a j d s a i h o c h o d o w o -

P o l s k i J u n i o r ó w , w k t ó r y m bral i 
u d z i a ł s p o r t o w c y w y c z y n o w i . 

N a j w i ę k s z a i m p r e z a z a k ł a d o w a 
r o k u — X I V S p a r t a k i a d a Z a k ł a d o -
w a z g r o m a d z i ł a na s t a r c i e r e k o r -
d o w ą l i c z b ę u c z e s t n i k ó w : 450 o s ó b , 
w t y m 47 k o b i e t , r o z e g r a n a z o s t a -
ła w 12 d y s c y p l i n a c h s p o r t o w y c h . 
Od m i e s i ą c a l i s t o p a d a 1974 p r o w a -
d z o n e s ą s y s t e m a t y c z n i e ć w i c z e n i a , 
d w a r a z y w t y g o d n i u w s a l i 
S z k o ł y P o d s t a w o w e j nr 4. 

P o n i ż s z a t a b e l k a p r z e d s t a w i a ro-
d z a j s p o r t u i i l o ś ć r o z e g r a n y c h 
t u r n i e j ó w i m o c z ó w przpz n a s z y c h 
r e p r e z e n t a n t ó w w l a t a c h 1972—1974. 
1974. 

R r k R i k R o k 
1972 1973 19Y 

D y s c y p l i n a 
s p o r t o w a 

tu
rn

ie
j 1 

o , 
<1) 
£ tu

rn
ie

j 

m
ec

z 

tu
rn

ie
j 

m
ec

z 

1. T e n i s s t o ł . 3 3 4 22 5 10 
2. S i a t k ó w k a 4 5 l 30 8 27 
3. K o m e t k a 4 1 3 — 5 — 

4. S t r z e l a n i e 4 1 5 — 1 — 

5. S z a c h y 2 1 1 11 2 7 
6. W a r c a b y 1 1 1 — 2 — 

7. P i ł k a 
n o ż n a — 6 — 11 1 6 

8. K o s z y -
k ó w k a — — — — 2 — 

9. P i ł k a 
r ę c z n a — — — — 2 — 

10. B r y d ż 
s p o r t o w y 1 1 1 — 1 — 

11. P o d n o s z e n i e 
c i ę ż a r k a 2 — 1 — 2 — 

12. P r z ę c i ą g a -
n i e l i n y 1 

13. P ł y w a n i e — 1 — — — — 

14. L e k k a 
a t l e t y k a 2 — 2 — 2 — 

15. K r ę g l e — — — — 21 
16. R a j d y 1 — — — 1 — 

R a z e m 25 20 19 74 37 71 
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XIV Spartakiada Zakładowa 
(dokończenie) 

W poprzednim numerze „Czcionką i Słowem" podałem wyniki sześciu roze-
granych dyscyplin sportowych w ramach XIV Spartakiady Zakładowej. W bie-
żącym numerze — nastąpi dokończenie. 

KOSZYKÓWKA 
T u r n i e j p i ł k i k o s z y k o w e j r o z e -

g r a n y z o s t a ł w d n i a c h 30.X. — 
7.XI.1974 r. W y n i k i : Zecer in ia — 
A d m i n i s t r a c j a 50:28, C h e m i g r a f i a 
— M a s z y n y O f f s e t o w e  30.21, Z e -
c e r n i a — C h e m i g r a f i a  28:16. 

K l a s y f i k a c j a  k o ń c o w a : 1. Z e c e r -
n i a 2. C h e m i g r a f i a  3. M a s z y n y 
O f f s e t o w e  4. A d m i n i s t r a c j a . Z w y -
c i ę z c y g r a l i w s k ł a d z i e : M a l i c k i , 
R o z m a n i e c , Z a l e w s k i , K a r c z e w s k i 
i F r ą c k i e w i c z . N a j w i ę c e j p u i n k t ó w 
w t u r n i e j u z d o b y l i : R o z m a n i e c i 
Z a l e w s k i p o 24 o r a z P o l s k i — 18. 
W t u r n i e j u u c z e s t n i c z y ł y 4 z e s p o -
ł y i 18 z a w o d n i k ó w . 

SZACHY 
T u r n i e j s z a c h o w y o d b y ł s i ę w 

d n i a c h 28—30.XI.74 r. z u d z i a ł e m 
d z i e w i ę c i u s z a c h i s t ó w . Z w y c i ę ż y ł 
M. Z a w a d z k i — 8 p k t . , 2ż St . P u -
d ł o w s k i — 7 p k t . , 3. J . S t a n k i e -
w i c z — 6 p k t . 

WARCABY 

W t u r n i e j u w a r c a b o w y m , r o z e -
g r a n y m 7.XII.74 r. u c z e s t n i c z y ł o 
łączinie 17 o s ó b . W f i n a l e  z w y c i ę -
ż y ł J . S t a n k i e w i c z , 2. W . M a r t u l , 
3. M. Z a w a d z k i . W ś r ó d p a ń w y -
g r a ł a U . Ś w i e r c z p r z e d E. 
E c h a u s t . 

BRYDŻ SPORTOWY 
T u r n i e j b r y d ż a s p o r t o w e g o 

z g r o m a d z i ł c z t e r y p a r y ( o d b y ł s i ę 
14.XII.74 r.), k t ó r e z a j ę ł y m i e j s c a 
w k o l e j n o ś c i : 1. W . M a r t u l — M. 
Z a w a d z k i , 2. J . I l k i e w i c z — A. 
G a w r y l c z y k , 3. I. i J . P a t o ł o w i e , 
4. W. P y t e l — T. M a t u s z e w i c z . 

PODNOSZENIE 
CIĘŻARKA 

Z a w o d y w p o d n o s z e n i u c i ę ż a r k a 
0 w a d z e 17,5 k g rozegra ine w d n i u 
18.XII.74 r. z g r o m a d z i ł y 22 „ s i ł a -
c z y " . W w a d z e l ż e j s z e j (do 75 k g 
w a g i c i a ł a z a w o d n i k a ) z w y c i ę ż y ł : 
W ł . K o r e j w o p r z e d T . K o r e c k i m 
1 J. P i o t r o w s k i m . W k a t e g o r i i 
c i ę ż k i e j ( p o w y ż e j 75 k g w a g i c i a ł a 
z a w o d n i k a ) w y g r a ł : W. M a r t u l . 2. 
J . S i w c z a k , 3. B . J e r u l a n g . 

O t o d a n e s t a t y s t y c z n e d o t y c z ą -
c e IV S p a r t a k i a d y . N a j w i ę k s z y m 
p o w o d z e n i e m c i e s z y ł y s i ę z a w o d y 
w r z u t a c h l o t k a m i , w s t r z e l a n i u 
z w i a t r ó w k i i t u r n i e j p i ł k i n o ż n e j . 
X I V S p a r t a k i a d ą Z a k ł a d o w ą n a -
l e ż y uzinać j a k o u d a n ą i m p r e z ę 
m a s o w ą . Z g r o m a d z i ł a o n a r e k o r -
d o w ą l i c z b ę z a w o d n i k ó w : 47 k o -
b i e t i 402 m ę ż c z y z n . 

C e l e m l e p s z e g o z o b r a z o w a n i a 
z a i n t e r e s o w a n i a s p o r t e m p r a c o w -
n i k ó w O Z G r a f .  p o d a j ę s z c z e g ó ł o w ą 
p u n k t a c j ę : 

P u n k t a c j a o d d z i a ł o w a : 

1. C h e m i g r a f i a — 222 p k t . 
2. A d m i n i s t r a c j a — 169 p k t . 
3. M a s z y n y O f f s e t o w e — 153 p k t . 
4. G a z e t a — 125 p k t . 
5. L i i n o t y p y d z i e ł o w e — 96 p k t . 
6. Z e c e r n i a d z i e ł o w a — 87 p k t . 
7. W a r s z t a t y — 83 p k t . 
8. I n t r o l i g a t o r n i a — 49 p k t . 
9. P r z y g o t o w . Of f se t . — 34 p k t . 

10. M a s z y n y T y p o — 25 p k t . 
11. M a g a z y n — 11 p k t . 
12. D z i a ł G o s p o d a r c z y — 6 p k t . 

P u n k t a c j a w y d z i a ł ó w : 

1. W y d z . P r z y g o t . F o r m — 530 p k t . 
2. W y d z . M a s z y n O f f s e t  — 187 p k t . 
3. A d m i n i s t r a c j a — 169 p k t . 
4. W y d z . I n t r o l i g a t . — 49 p k t . 
5. W y d z . M a s z y n T y p o — 25 p k t . 

P u n k t a c j a „ m e d a l o w a " (za z a j ę t e 
t r z y p i e r w s z e m i e j s c a ) 

KOMETKA 1. C h e m i g r a f i a 
I 
7 

II 
1 

III 
2 

2. A d m i n i s t r a c j a 4 6 3 
W d n i u 15.XII.74 r. r o z e g r a n y 3. I n t r o l i g a t o r n i a 2 3 1 

z o s t a ł t u r n i e j k o m e t k i z u d z i a ł e m 4. Z e c e r n i a 2 1 -

d z i e w i ę c i u o s ó b . W ś r ó d p a ń z w y - 5. M a s z y n y Of f se t . 1 5 -

c i ę ż y ł a : D . J ę d r z e j c z a k , 2. D . 6. G a z e t a 1 - 3 
K o r s a k , 3. E. P i o t r o w s k a , 8. P r z y g o t . Of f se t . - 2 -

K o l e j n o ś ć w ś r ó d p a n ó w : 1. M . 9. W a r s z t a t y - 1 1 
Z a w a d z k i . 2. K. Z a h o r s k i , 3. B . 10. M a s z y n y T y p o - - 1 
W i e c z o r e k . U . M a g a z y n - - 1 

W p u n k t a c j i na n a j l e p s z y c h 
s p o r t o w c ó w X I V S p a r t a k i a d y , t o 
z a s z c z y t n e w y r ó ż n i e n i e w y w a l c z y -
l i ; w ś r ó d p a ń : U . Ś w i e r c z — 
17 p k t , 2. E. P i o t r o w s k a — 16 pkt , 
3. D . K o r s a k — 14 p k t . W ś r ó d pa -
n ó w : 1. M. Z a w a d z k i — 65 p k t , 
2. W. M a r t u l — 60 p k t , i 3. Wł . 
K o r e j w o — 48 p k t . 

W n i o s k i n a s u w a j ą s i ę s a m e po 
p r z e j r z e n i u p o w y ż s z y c h t a b e l e k : 

1. K i l k u n a s t o o s o b o w a z a ł o g a 
C h e m i g r a f i i  z d o b y w a t y l e p u n -
k t ó w , c o t r z y w y d z i a ł y r a z e m 
( A d m i n i s t r a c j a , I n t r o l i g a t o r n i a i 
M a s z y n T y p o ) . 

2. Z d w ó c h p o t ę ż n y c h w y d z i a -
ł ó w : I n t r o l i g a t o r n i i M a s z y n T y p o 
s t a r t u j e z a l e d w i e p o k i l k a o s ó b . 
C z y ż b y p r a c o w n i k ó w t y c h w y -
d z i a ł ó w s p r a w y w y p o c z y n k u i re -
k r e a k c j i a b s o l u t n i e n i e i n t e r e s o -
w a ł y ? U w a ż a m , że I n t r o l i g a t o r n i a 
p o w i n n a b y ć s p o r t o w ą p o t ę g ą 
s z c z e g ó l n i e w k o n k u r e n c j a c h k o -
b i e t , a j e s t z u p e ł n i e o d w r o t n i e . 
T o s a m o ' z r e s z t ą d o t y c z y W y d z i a -
łu T y p o . 

3. O g r o m n e m o ż l i w o ś c i m a n a -
t o m i a s t w k o n k u r e n c j a c h m ę s k i c h 
O d d z i a ł Z e c e r n i . N i e s t e t y , m o ż l i -
w o ś c i t e z e c e r z y w y k o r z y s t a l i w 
n i e w i e l k i m s t o p n i u . A s z k o d a , że 
m ł o d z i e ż „ k i p i ą c a " e n e r g i ą , n i e 
m a o c h o t y na w y ż y c i e s i ę na b o -
i s k u . 

4. C i e s z y n a t o m i a s t p o s t a w a p r a -
c o w n i k ó w ( o p r ó c z C h e m i g r a f i i ) 
G a z e t y i W a r s z t a t ó w , k t ó r z y w 
p r z e s z ł o 90% u c z e s t n i c z y l i w s p a r -
t a k i a d z i e . A p r z e c i e ż t e r m i n roz -
g r y w a n i a z a w o d ó w n i e b y ł k o r z y -
s t n y d l a „ g a z e c i a r z y " , k t ó r z y b e z -
p o ś r e d n i o p o z a w o d a c h s t a w a l i d o 
w y k o n a n i a s w o i c h c o d z i e n n y c h 
o b o w i ą z k ó w z a w o d o w y c h . 

5. W i ę k s z o ś ć o d d z i a ł ó w m a j e s z -
c z e b a r d z o d u ż e m o ż l i w o ś c i w 
u p r a w i a n i u s p o r t u m a s o w e g o . O -
k a z j ą d o w y k o r z y s t a n i a t y c h m o -
ż l i w o ś c i b ę d ą z a w o d y n a j w i ę k s z e j 
m a s o w e j i m p r e z y z a k ł a d o w e j — 
X V S p a r t a k i a d y Z a k ł a d o w e j w r o -
k u b i e ż ą c y m . G d y b y w s z y s t k ą 
o d d z i a ł y ze s w y m i k i e r o w n i k a m i 
n a c z e l e , w z i ę ł y g r e m i a l n i e u d z i a ł 
w p r z y s z ł e j s p a r t a k i a d z i e , t o w y -
s i ł e k d z i a ł a c z y s p o r t o w y c h b y ł b y 
w p e ł n i u s a t y s f a k c j o n o w a n y .  A 
w i ę c c z e k a m y n a „ w i e l k i e r e w a n -
ż e " . 

J . S T A N K I E W I C Z 

Dwic najaktywniejsze  sportsmenki.  OZGraf.  w roku 1974  — U.  Swicrcz 
(1  m.) i E. Piotrowska  (II  m.) przed  meczem w kometce.  Sędziuje 

również  czołowy nasz sportowiec  — M.  Zawadzki. 

TYLKO DLA PAN 
W dniu 1S.1I.1975 r. ognisko Gryf 

zorganizowało  turniej  tenisa  sto-
łowego  dla  pań z okazji  Między-
narodowego  Dnia Kobiet,  w którym 
uczestniczyło  10 kobiet. 

Turniej  rozegrano systemem pu-
charowym. a kolejność  jest  na-
stępująca: 1. U.  Świercz.  2. Sch. 
Falasz,  3. D. Kowalewska.  4. E. 
Echaust. 

Z  tej  samej okazji  ognisko na-
sze zorganizowało  turniej  warca-
bowi/ (2i.ll.br.) dla  pań z innych 
ognisk i zakładów  pracy, niestety, 
przy zbyt małej  frekwencji  — 8 
pań. Zwyciężyła  U.  Stoicrcz  (Gryf), 
2. M.  Wach  (Tornado).  3. I.  Orkisz 
(Gryf) 

Dużo p r z y j (  inności 

w uprawianiu  s p o r t u 

ż y c z y w s z y s t k i m  Paniom 

Zarząd  Ogniska 

Gryf' 

Gryf w ścisłej czołówce 
olsztyńskich ognisk TKKF 

W d n i u 9 l u t e g o b r . Z a r z ą d M i e j s k i T K K F w O l s z t y n i e p o d -
s u m o w a ł w s p ó ł z a w o d n i c t w o o g n i s k m . O l s z t y n a z a 1 9 7 4 r . 
o r a z n a k r e ś l i ł k i e r u n k i d z i a ł a n i a w r o k u b i e ż ą c y m . 

Rok ten będzie się charakteryzował imprezami sportowymi 
z okazji 30 rocznicy wyzwolenia m. Olsztyna oraz z okazji Mię-
dzynarodowego Roku Kobiet, a więc zadaniem ognisk będzie 
uaktywnienie działalności sportowej ze szczególnym uwzględnie-
niem rozwoju sportu masowego wśród kobiet. 

Ubiegły rok był szczególnie bogaty w masowe imprezy spor-
towe, a rywalizacja ognisk o jak najlepsze miejsca we współ-
zawodnictwie — zacięta. Czołową rolę w tej rywalizacji odegrało 
ognisko Gryf.  We współzawodnictwie w części „A" (punktowane 
były imprezy wewnątrzzakładowe, czyny społeczne, budowa 
małych obiektów sportowych, stałe zespoły ćwiczebne itp.). 
ognisko nasze zajęło zdecydowanie I miejsce, gromadząc 1009 pkt., 
2. miejsce Tornado — 374 pkt., 3. Jezioro Długie — 279 pkt., 
4. Piwosz — 261 pkt., 5. Wicherek — 180 pkt. 

Natomiast część ,,B" współzawodnictwa obejmowała udział 
ognisk w ligach międzyzakładowych i imprezach na szczeblu 
miasta. W tej części zwyciężyło ognisko Tornado — 1270 pkt., 
2. Wicherek — 853 pkt., Gryf  — 809 pkt., 4. Piwosz — 637 pkt., 
5. Elektron — 623 pkt., 6. Jezioro Długie — 451 pkt. 

We współzawodnictwie uczestniczyło bez mała 50 ognisk. Gdy-
by zsumować punkty za obydwie części współzawodnictwa, oka-
zało by się, że ognisko nasze zgromadziło ich najwięcej. Wysi-
łek działaczy ogniska i sportowców Olsztyńskich Zakładów Gra-
ficznych  został nagrodzony przez władze miejskie dwoma pięk-
nymi pucharami i nagrodą w wysokości 5.000 zł. 

Przedstawiciele naszego ogniska, będący na spotkaniu zbierali 
liczne gratulacje. Był to jeden z najpiękniejszych dni w dzia-
łalności naszego ogniska. 

Zaszczyt, który spotkał naszych sportowców nie był przypad-
kowy. Za 1800 punktami kryją się setki godzin spędzonych przez 
potężną grupę naszych pracowników na boiskach i salach spor-
towych. To chwile radości z odniesionych zwycięstw i gorycz 
porażki. To wreszcie walka z przeciwnikiem i własnymi ner-
wami. Pomimo, że uprawiamy sport przez małe „s", to jednak 
sport w ogóle ma to do siebie, że zawsze się o coś walczy i to 
jest właśnie najbardziej pasjonujące. 

Ten piękny sukces powinien jeszcze bardziej zdopingować 
działaczy sportowych i pracowników OZGraf.  do uprawiania 
sportu. Jest to przykład, że stać nas na dużo, a przecież nie 
wykorzystaliśmy jeszcze w pełni wszystkich możliwości upra-
wiania sportu. 

J. STANKIEWICZ 

Najaktywniejsi 
sportowcy OZGraf. w 1974 r. 

K O B I E T Y : 

1. Ś w i e r c z U r s z u l a — 557 p k t 
2. P i o t r o w s k a E w a — 550 p k t 
3. E c h a u s t E w a — 550 p k t 
4. K o r s a k D a n u t a — 455 p k t 
5. J ę d r z e j c z a k Dainuta — 278 p k t 
6. D a n i s z e w s k a T e r e s a — 230 p k t 
7. S t a n k i e w i c z T e r e s a — 169 p k t 
8. K r z y k o w s k a T e r e s a — 145 p k t 
9. K r a w c z y k K r y s t y n a — 113 p k t 

10. S a g a n Zof ia  — 100 p k t 

M Ę Ż C Z Y Ż N I : 

1. M a r t u l W i t o l d — 1175 p k t 
2. Z a w a d z k i M i c h a ł — 1088 p k t 
3. P o l s k i K a r o l — 926 p k t 
4. S t a n k i e w i c z J e r z y — 886 p k t 
5. K o r e j w o W ł a d y s ł a w — 500 p k t 
6. S k ł a d o w s k i A n d r z e j — 479 p k t 
7. Z a h o r s k i K a z i m i e r z — 444 p k t 
8. K a c z m a r c z y k M i e c z . — 353 p k t 
9. K o r e c k i T a d e u s z — 335 p k t 

10. F r ą c k i e w i c z T a d e u s z — 325 p k t 

N A zdjęciu:  Para najaktywniejszych  s p o r t o w c ó w w lalach  1971—1973 
T.  Stankiewicz  (z  lewej)  i W. Martul  z pamiątkowymi  pucharami, 
które  otrzymali  z rąk dyrektora  tow. T.  Wojnicza  w dniu  16.Xl.1974  r. 
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A w i ę c w c i ą g u t r z e c h l a t 
u c z e s t n i c z y l i ś m y ( c z ę ś c i o w o G r y f 
b y ł o r g a n i z a t o r e m ) w 81 t u r n i e -
j a c h i 165 m e c z a c h . W z e s t a w i e n i u 
n i e u j ą ł e m z a w o d ó w w r z u t a c h 
l o t k a m i , a o d b y ł o s i ę i c h o k o ł o 
10. 

W c e l u z a k t y w i z o w a n i a p r a c o w n i -
k ó w OZGraf .  d o c z ę s t s z e g o u d z i a -
ł u w z a w o d a c h s p o r t o w y c h , z a r z ą d 
o g n i s k a p r o w a d z i ł c o r o c z n i e k o n -
k u r s n a n a j a k t y w n i e j s z y c h s p o r -
t o w c ó w OZGraf . 

T a f o r m a  p u n k t a c j i z a w o d n i k ó w 
z a k a ż d e u c z e s t n i c t w o w z a w o d a c h 
c i e s z y s i ę c o r a z w i ę k s z ą p o p u l a r -
n o ś c i ą , a n a j a k t y w n i e j s z y m s p o r -
t o w c o m p r z y n o s i w i e l e s a t y s f a k c j i . 

W y s i ł e k Z a r z ą d u O g n i s k a i s p o r -
t o w c ó w z o s t a ł o d p o w i e d n i o n a -
g r o d z o n y p r z e z w ł a d z e m i e j s k i e 
T K K F . Z a w s p ó ł z a w o d n i c t w o m i ę -
d z y o g n i s k a m i , G r y f  o t r z y m a ł 
d w a p u c h a r y 1) za 1 m i e j s c e w 
c z ę ś c i , , A " i 2) z a 3 m i e j s c e w 
c z ę ś c i , , B " o r a z n a g r o d ę w w y -
s o k o ś c i 5.000 z ł . J e s t t o n a j w i ę k -
s z e o s i ą g n i ę c i e j a k i e s p o t k a ł o Og-
n i s k o G r y f . 

W s w e j c o d z i e n n e j p r a c y n i e 
z b i e r a m y s a m y c h l a u r ó w . M a m y 
w i e l e t r u d n o ś c i n i e m a l n i e do po -
k o n a n i a . O t o b a r d z o ż y w o t n a s e k -
c ja s t r z e l e c k a p r z e s t a ł a w 1974 r. 
i s t n i e ć z t e g o p o w o d u , że n i e m a -

m y w ł a s n e g o s p r z ę t u s t r z e l e c k i e g o , 
c h o d z i o b r o ń ( K b K s - y i l u n e t y ) . 
N i e m a j ą c w ł a s n e j b r o n i , n i e m o -
ż e m y u c z e s t n i c z y ć w s t r z e l e c k i e j 
l i d z e m i ę d z y z a k ł a d o w e j . Ta d y s c y -
p l i n a s p o r t o w a c i e s z y ł a s i ę b a r -
d z o d u ż y m p o w o d z e n i e m n a s z y c h 
p r a c o w n i k ó w . P r a k t y c z n i e t e n s a m 
l o s s p o t k a ł s e k c j ę t e n i s a s t o ł o -
w e g o , w i o d ą c ą s e k c j ę p r z e z w i e l e 

p r o s t s z y c h p r z y z a k ł a d o w y c h o b i e k -
t ó w s p o r t o w y c h , s p o r t m a s o w y n i e 
m a w a r u n k ó w d o s y s t e m a t y c z n e -
g o r o z w o j u . S p o r t w T K K F - i e 
r o z w i j a s i ę n a c o r a z w y ż s z y m po-
z i o m i e i t o j e s t n a t u r a l n e . 

P o m i m o , że s p o r t u p r a w i a c o r a z 
w i ę c e j p r a c o w n i k ó w O Z G r a f ,  w i e -
le m ł o d z i e ż y z o s t a j e j e s z c z e n a 
u b o c z u , n i e u c z e s t n i c z y n a w e t w 

O g n i s k o n a s z e n i e m a w s w y c h 
s z e r e g a c h b y ł y c h z a w o d n i k ó w , d l a -
t e g o c h c ą c b y s i ę l i c z y ł o n a t e -
r e n i e m i a s t a w r y w a l i z a c j i s p o r -
t o w e j , m u s i n a z a w o d y w y s y ł a ć 
j a k n a j w i ę k s z ą l i c z b ę s w y c h r e -
p r e z e n t a n t ó w . T a k i e są z r e s z t ą z a -
ł o ż e n i a T K K F . 

Za m a ł o p r o p a g u j e m y s p o r t u n a 
c o d z i e ń n a w y d z i a ł a c h . Z t e j 

EFEKTY TRZYLETNIEJ DZIAŁALNOŚCI 
l a t w O g n i s k u G r y f .  P r z y c z y n a : 
n i e m a g d z i e p o s t a w i ć p r z y n a j -
m n i e j j e d n e g o s t o ł u d o p i n g - p o n -
g a . T e n i s i ś c i n i e m a j ą c w a r u n k ó w 
d o t r e n i n g u , d o s t a w a l i o s t a t n i o 
„ l a n i e " o d p r z e c i w n i k ó w i z a ł a -
m a l i s i ę k o m p l e t n i e . A j e s z c z e w 
r o k u 1972 z a l i c z a l i ś m y s i ę d o ś c i s -
ł e j c z o ł ó w k i w l i d z e m i ę d z y z a k ł a -
d o w e j . D r u ż y n a z o s t a ł a w y c o f a n a 
z l ig i . W p o d o b n e j s y t u a c j i w o k r e -
s i e l e t n i m są i n n e s e k c j e . P r z y -
c z y n a j e s t p r o s t a — n i e m a m y 
ż a d n y c h p r z y z a k ł a d o w y c h o b i e k -
t ó w s p o r t o w y c h . P l a c y k i na t e r e -
n ie z a k ł a d u p r z e z n a c z o n y z o s t a ł 
pod b u d o w ę t r w a ł e g o o b i e k t u . N i c 
m a s i ę co „ c z a r o w a ć " , bez n a j -

i m p r e z a c h z a k ł a d o w y c h . M a m t u 
s z c z e g ó l n i e n a m y ś l i I n t r o l i g a t o r -
n i ę i Z e c e r n i ę o r a z M a s z y n y T y p o . 
J e ś l i c h o d z i o s p o r t y k o b i e c e , 
t o p r z y n a j m n i e j p o d w z g l ę d e m 
m a s o w o ś c i o g n i s k o n a s z e p o w i n n o 
b y ć p o t ę g ą w s k a l i o g n i s k m i e j -
s k i c h . P r a c a 2- c z y 3 - z m i a n o w a 
u t r u d n i a b a r d z o n o r m a l n ą d z i a -
ł a l n o ś ć s p o r t o w ą , a l e n i e m o ż e b y ć 
j e d y n ą p r z e s z k o d ą w u p r a w i a n i u 
s p o r t u . P o p r o s t u n a s z e p a n i e w s t y -
d z ą s i ę s t a r t o w a ć , b o j ą c s i ę p o -
r a ż e k . N i e m a „ c u d ó w " w s p o r c i e 
z a w s z e z a c z y n a s i ę od p o r a ż e k , b y 
p o p e w n y m o p a n o w a n i u t e c h n i k i 
i z d o b y c i u p o t r z e b n e j w p r a w y , z a -
c z ą ć w y g r y w a ć . 

p r o s t e j p r z y c z y n y , że za m a ł o j e s t 
a k t y w i s t ó w s p o r t o w y c h . S a m z a -
r z ą d n i e j e s t w s t a n i e w s z y s t k i e g o 
d o k o n a ć . G d y b y n a k a ż d y m w y -
d z i a l e p r o d u k c y j n y m z n a l a z ł o s i ę 
2—3 z a p a l e ń c ó w , k t ó r z y o r g a n i -
z o w a l i b y r o z g r y w k i w y d z i a ł o w e , 
m o g l i b y ś m y p o w i e d z i e ć , że s p o r t 
s t a ł s i ę n i e o d ł ą c z n y m w a r u n k i e m 
d o w y p o c z y n k u . 

A w i ę c jes t j e s z c z e w i e l e m a n -
k a m e n t ó w w n a s z e j p r a c y . O s i ą g -
n ę l i ś m y d u ż o w p r o p a g o w a n i u 
s p o r t u m a s o w e g o , a l e c h y b a j e s z -
c z e w i ę c e j z o s t a ł o d o z r o b i e n i a . 
U w a ż a m , że p o ł ą c z o n e w y s i ł k i z a -
k ł a d o w e g o k o ł a Z M S i G r y f u  p r z y 
w y d a t n e j p o m o c y R a d y Z a k ł a d o -

w e j i D y r e k c j i O Z G r a f ,  d a ł y b y 
j e s z c z e l e p s z e e f e k t y  n a t y m p o l u . 

K o ń c z ą c s w e s k r ó t o w e o m ó w i e -
n i e d z i a ł a l n o ś c i o g n i s k a u b i e g ł e j 
k a d e n c j i p r a g n ę p o d z i ę k o w a ć s e r -
d e c z n i e za w s p ó ł p r a c ę i d ą ż e n i e 
d o p o p u l a r y z a c j i s p o r t u w s z y s t -
k i m a k t y w i s t o m i z a w o d n i k o m , a 
D y r e k c j i O Z G r a f ,  P O P i S a m o -
r z ą d o w i R o b o t n i c z e m u za p o m o c , 
p r o s z ą c j e d n o c z e ś n i e o j e s z c z e 
w i ę k s z ą w l a t a c h n a s t ę p n y c h . 

W c h w i l i o b e c n e j s p r a w y s p o r t u 
i w y p o c z y n k u po p r a c y są j e d -
n y m z p o d s t a w o w y c h c z y n n i k ó w 
n a s z e g o s p o ł e c z e ń s t w a , n i e m o g ą 
w i ę c b y ć p o m i j a n e i o b c e z a ł o d z e 
O l s z t y ń s k i c h Z a k ł a d ó w G r a f i c z -
n y c h . 

N o w e m u z a r z ą d o w i O g n i s k a 
G r y f  ( w y b o r y o d b y ł y s i ę 1 m a r -
ca br.) ż y c z ę j e s z c z e w i ę k -
s z y c h o s i ą g n i ę ć w k r z e w i e n i u k u l -
t u r y f i z y c z n e j ,  b y O g n i s k o G r y f 
w s w e j c o d z i e n n e j d z i a ł a l n o ś c i b y ł o 
w z o r e m d la i n n y c h o g n i s k T K K F . 

P r e z e s O g n i s k a J . S T A N K I E W I C Z 

P . S . S z c z e g ó ł o w e o m ó w i e n i e i m -
p r e z s p o r t o w y c h i w s z e l k i c h w y -
d a r z e ń p o d a w a ł e m w p o p r z e d n i c h 
n u m e r a c h „ C z c i o n k ą i S ł o w e m " , 
d l a t e g o w t y m a r t y k u l e o m ó w i ł e m 
j e d y n i e o g ó l n ą d z i a ł a l n o ś ć o g n i s -
k a . 


